
Nr. 309
Przedpłata w y n o s i:

We Lw o w ie : miesięcznie zł. 150, kwartalnie zł. 4'50, 
półrocznie zł. 9. Prenumeratorowie miejscowi, 
składający przedpłatę bezpośrednio w administra
c ji Oaz. Nar., mają nadto prawo b e z p ł a t n e g o  
wypożyczania książek z czytelni H. Altenberga 
(dawniej F . H. Richtera).

Na prewłuoyl z przesyłką pocztową: miesięcznie zł. 2, 
kwartalnie zł. 6, półrocznie zł. 12.

Za granloą kwartalnie zł. 7’50, półrocznie zł. 15.
Preuumeratorowle Oaz. N ar. mogą otrzymywać tygo

dnik humorystyczny SZCZUTEK za dopłatą: mie
sięcznie 35 ct., kwartalnie I zł. — a BIBLIOTEKĘ 
POWIEŚCIOWĄ G AZETY NARODOWEJ, wychodzącą 
eo piątku zeszytami, za dopłatą miesięcznie 40 ct., 
kwartalnie I zł. 10 ct.

Numer kosztuje 6 ct.

Biura redakcyi: ul. Kopernika 7, I. piętro 
otwarte od 10— 12  rano i od 4—5 wieczorem.

ZE2© ćLo.lstox: D r .  A L E K S A N D E R  T O t iK L . Biura administracji: ul. Karola Ludwika 3 (sklep) 
otwarte od godz. 9 rano do 7 wieczorem bez przerwy.

dwóch wydaniach: dla Lwowa o godzfaie 8  rano — dla prowincyi o godzinie H wieczorem.

Rok XXXIV.
. GŁOSZENIA I P R ZED P ŁA TĘ przyjm ują: we Lw owie

Aministracya Gazety Narodotoej ul. Karola 
Ludwika 1. 3 ; w  Paryżu : C. Adam (Ciborowski 
38 rue de Varenne P a ris ; we Wiedniu: Haasen- 
stein & Yogler (Otto Mass) Walfiscbgasse 10 — 
Rudolf Mosse Seilerstadte 2, — A. Oppelik Grfi- 
nereasse 12, — M. Dukes W ollzeile 6, — Schallek 
Wollzeile i l  i J. Danseberg, I. Wollzeile 19; 
w Hamburgu: A. S teiner; w Frankfurcie u. M 
Hassenstein & Vogler i G. L. Daube & Comp. 
w Wurszawle ; Reichman & Freudler.

CENA OGŁOSZEŃ: Ogłoszenia zwyczajne za jedno- 
szpaltowy wiersz drobnym drukiem lub jego 
miejsce 10 ct. Nadesłane za wiersz lub jego miej
sce 30 ct Głosy publiczności za wiersz lub jego 
miejsce 50 ct. Prywatna korespondeuoyu 3 ct. od 
w yra zu . Karty koroopoudenoy|no dla drobnych 
ogłoez 30 cŁ

Otwarcie narlamentu w W i o .
Lwów d. 4. grudnia.

Nigdy n ie wyglądano z takiem na
prężeniem włoskiej mowy tronowej, jak 
tej, którą wczoraj król Humbert odczy
tał na otwaroie parlamentu. Nie oho- 
dzi tu o zewnętrzne położenie Wlooh, 
które się w niozem nie zmieniło, W ło
chy należą do trójprzymierza i  należeć 
są zniewolone, jakkolwiek pragnęłyby 
się wydostać na jakieś pole, któreby 
im dozwalało popisywać się historyczną 
dyplomaoyą włoskiej finezyi. Ale oo 
powie rząd Crispiego przez nsta króla 
o położenia wewnętrznem : ozy powie
prawdę i jakie lekarstwa zaproponuje? 
Oto rzecz, która budziła zajęoie powsze
chne.

Kiedy trwoga, to do Boga — tak i 
Grispi postąpił, uznająo ratunek par - 
stwa, z którego szkół wyrugowane jest 
imię Boga i wyraz religia — jedynie 
w powrooie do wiary w B oga; i to 
samo hasło podniósł słynny twóroa hym 
nu na cześć Szatana, wielki poeta Car- 
duooi. Massonizm strąoony został z tro 
na rządowego we Włoszeob, ale jest to 
tylko drobna expiaoya za przeszłość. 
Teraźniejszość zaś i przyszłość Włooh, 
oo do stosunków wewnętrznych, nigdy 
nie były tak ponure jak obeonie, i wy
prawianie afrontów massonizmowi — 
bo do rzetelnej wiary w Boga u tyoh 
ludzi daleko — na nio się nie przyda

Położenie finansowe zeszło już pra
wie do kresa bankruotwa; i nie wie- 
leby poradził nawet Dunajewski wło
ski, bo i stan ekonomiczny krajn jest 
aroyfatalny i n ie wiadomo jak go po- 
dźwignąó, a powtóre niewiadomo, ozy 
zeohoe rząd szozerą prawdę mówić i 
poddać się powszeohnym prawom eko
nomii politycznej, a dalej ozy uzna 
konieczność administracyi energioznej i 
rozumnej, czy dobro kraju uzna za 
ważniejsze nad kaptowanie sobie wy
borców i deputowanych, z drugiej zaś 
strony czy deputowani swoje własne 
interesa osobiste i swoioh wyboroów 
zechoą poddać wymogom dobra publi- 
oznego. Zasała---jn£ jadaa amiana ku  
lepszemu, mianowicie zrozumiano, że 
ciągłe robienie długów nie może być 
źródłem niewyozerpanego dobrobytu 
kraju, ale to zasługa nie rządu i nie 
parlamentu, tylko nieubłaganego faktu, 
że  nikt pcżyozaó więoej nie ohoe.

Crispi oblioza niedobór na 65 mil. 
franków. Ale dep. C.Yallotti w mowie 
swojej bankietowej w Rzymie z dnia 
20 z. m. wykazał, że niedobór zeszlo- 
roozny wynosi 86 mil. fr., i nikt mu 
nie zaprzeozył. Wedle innyoh wykazów  
różnica między zwyozajnemi dochoda
mi, a zwyozajnemi wydatkami w bu
dżecie włoskim wynosić ma 45 mil. fr., 
oo razem z 20 do 25 milionami, jakich  
potrzeba na pokrycie wydatków na 
utrzymanie kolei, oraz na zwroty do 
emerytalńyoh kas urzędników państwo- 
wyoh i kolejowyoh, ozyni razem 70 
mil. fr. Na pokryoie tego niedoboru 
nie mogą wystarozyó oszczędności, ja- 
Irie mają być wprowadzone, a które oo 
najwięcej będą mogły osiągnąć 16 do 
20 m ilionów ; resztę trzeba pokryć no- 
wemi podatkami, wyozerpany zaś eko- 
nomioznie kraj trudno, aby z lekkiem  
■ercem mógł zgodzić się na tak zna 
onne nowe podatki. Rnoh handlowy 
jest słaby; dochody kolejowe spadły 
w pierwusej połowie b. r. o 6 milionów
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j * to rodzaj szału, w którym żył 
już j*.iegoś czasu, aż zbudził go zeń 
nagle wj, ^ pani Olsztyńskiej.

Dlaczegip" .-jechała właśnie dzisiaj? 
Wynajdywał . . ■ e błahe powody, któ
rym nie wierzył, różne inne, którym 
wierzyć nie chciał i w zrozpaczonem 
niemal usposobieniu wrócił do siebie.

Pani Olsztyńska tymczasem dojeżdża
ła do Kępy. Powozu, o który zatelegra
fowała wsiadając do wagonu, nie było 
jeszcze na stacyi. Dzień kwietniowy, a 
ciepły i wonny jak w maju, zachęcał do 
przechadzki, postanowiła więc, nie cze
kając na konie, pójść pieszo naprzód, 
polecając służbie, by jak konie nadejdą, 
pojechała niemi i zaczekała na nią w po
bliskiej wiosce, dokąd krótszą drogą pójść 
zamierzała.

w porównaniu z rokiem poprzednim, 
ohooiaż administraoyi kolejowej przy
było w tym roku 160 kilometrów toru; 
podatki płyną tak skąpo, iż w paździer
niku bież. r. przyniosły o 9 milionów  
mniej, niż w tym samym miesiąeu ro- 
kn zeszłego ; doohody zaś z podatków 
konsumoyjnyoh ogromnie spadły — do 
wód to, że ludność zubożała nie ma za
00 kapować raeozy najpotrzebniejszych. 
Rolnioy skarżą s i ę , iż nie mają gdzie
1 koma sprzedawać swyoh płodów. — 
Próoz kilka przemysłowyoh okręgów 
Włooh górnyoh, próoz intenzywnyoh  
gospodarstw Lombardyi i winnic b ło
gosławionej istotnie Toskany, cały kraj 
zdaje się być zaohwiany w byoie eko
nomicznym.

Jakieby nowe podatki zaprowadzić, 
albo dotyohozasowe podwyższyć można, 
to pozostaje tajemnioą — może ją w czo
rajsza mowa tronowa odsłoniła. Krążą 
wieśoi o monopolu zapałek i spirytusu,
0 podatku wojskowym, o nakazie stem
plowania raohunków kupieokioh. (Patrz 
telegr.)

Do tej nędzy przybywa jeszcze in 
na, mianowioie sprawa banknotowa. 
Włoskie banki biletowe zalane są liohy- 
mi wekslami i hipotekami. Doszło do 
tego, że nietylko złoto i srebro, ale na
wet banknoty znikają z obiegu. Z obie- 
g&jąoyoh biletów Banoa d’ Italia w su 
mie 826 milionów fr., są dwie trzeoie, 
bo oonajmniej 500 mil. fundowane n& 
liohyoh wekslaoh i hipotekaoh, a więc 
znaozna ozęśó tej ogromnej sumy nie 
ma podstawy walorowej. Organ Crispie
go Riform a  daje do zrozumienia, że 
likwidaoya tyoh nieruohomośoi będzie 
„zapewne11 ułatwioną znaoznem zniże
niem należytośoi od przenoszenia wła
sności. Ale byłby to tylko jeden waru
nek uzdrowienia banku; bank musi za
razem należycie zredukować w księ- 
gaoh swoioh wartość tyoh hipotek, ina- 
ozej oały handel i obrót oiągie będzie 
musiał ohromaó. Inny waranek jest, 
aby akoyonaryusze banku wpłaoili osta
tnią dziesiątą ozęśó akoyj; ale organ 
Crispiego zapewnia, że to nieprawda,
1 tylko mistyoznie w ł a : „Obaczymy; 
staną się dziwa; tylko nie rozpaczaći“. 
itcf. Gdyby to oyfry pokonać można 
frazesami!

Oprócz ułatwień w przenoszeniach 
nieruohomośoi, zamierza rząd pornozyó 
oałą państwową służbę kasową Banko
wi włoskiemu, ooby także pomogło mu 
do pozbyo-a swoioh nieruohomośoi. Ale 
znawcy zapewniają, że to tylko wy 
bieg chwilowy, który złe owszem po
gorszy — a obiegu nie uporządkuje.

Wywód finansowy ma minister So 
nnino w izb ie posłów złożyć d 6 bm. 
Obaczymy, jak on wypadnie. Tylko 
sprawa finansowa może sprowadzić u 
padek Crispiego — nie sprawa polity- 
ozna, choć w nią z całą forsą uderzy 
opozycya. Ustawami antyanarohisty- 
oznemi Crispi przeraził burżoazyę, wpoił 
w nią przekonanie, że tak jej, jak pań
stwu straszne zagrażało niebezpieczeń
stwo, i że tylko on swoją energią ją 
ooalił. Burżoazya wybaczy przeto nad- 
nżyoia, jakie on i jego podwładni po
pełniają na mocy tyob ustaw, stosująoje 
nawet do sooyalistów, i przyjmując taj
nych ajentów, których następnie pra
wie wszystkioh oddalić musiał, bo się 
okazali złodziejami. Ale ozy bnrżoazja  
spełni także jego wolę oo do podat
ków, to jeszcze pytanie.

W razie oporn parlamentu, zapo

Drogę tę znała dobrze, nie pierwszy 
bowiem raz w ten sposób wracała do 
Kępy, nie lubiąc monotonnej jazdy go
ścińcem. Tuż po za stacją skręciła w las, 
którym do samej wioski dojść mogła. — 
Słońce było jeszcze wysoko, niebo czy
ste, a cała przyroda, wczesną wiosną 
zbudzona, stroiła się już w te wszystkie 
czary, jakimi nas maj zachwyca. Las 
był pełen młodej i świeżej zieleni, pe
łen kwiatów, które zaraz po śniegu na- 
stępują, pełen szmeru owadów, śpiewu 
ptaków i jakby pełen szczęścia i życia. 
Młoda kobieta zatrzymała się i głęboko 
odetchnąwszy aromatycznym zapachem, 
jaki ziemia i las na wiosnę wydają, wą
ską drożyną, prowadzącą młodym zaga
jem, szybko podążyła dalej.

C uła się szczęśliwą i smutną zara 
zein, szczególnie smutną. Obudziwszy 
się wcześnie dnia tego, nie odnalazła 
już rozkoszy, z jaką zasypiała przed pa
ru godzinami, przeciwnie, czuła jakiś 
ciężar ogromny na sercu i w myślach, 
jak żeby ją to przebudzenie oddawało 
zapomnianej podczas snu boleści. Odda
wało ją- ono tylko rzeczywistości. L  ocza
mi przyrokniętemi spojrzała w nią jasno 
i trzeźwo, bo leżało w jej naturze egzal
towanej, ale nie skomplikowanej i bar-

wiada Crispi jego  rozwiązanie, będąo 
pewnym, źe jakkolwiek nowe podatki 
nie są pomyślnem dla rządn hasłem  
wyborozem, jednakowoż rząd znajdzie 
jeszoze dosyć środków do pokierowania 
wyborami wedle swojej woli. Ale 
jak wydobędzie pieniądze od ładzi 
gołyoh ?...

C mnazyum polskie
w Cieszynie.

Cieszyn d. 2 grudnia.
W  niedzielę odbyło się pod prze- 

wodniotwem posła ks. Świeżego nad
zwyczajne walne zgromadzenie oelem 
stanowozego rozstrzygnięcia pytania, 
ozy w roku przyszłym, jak się tego 
oałe społeozeństwo polskie domaga, mo
żna będzie przystąpić do otwarcia pier
wszej klasy polskiego gimnazyum w Cie
szynie. Zgromadzenie było liozne; przy
byli na nie uczestnicy z Krakowa, 
Warszawy, Cieszyna, a dalej z Między
rzecza, Mazańoowio, Zabrzega, Marklo- 
wio, Istebny, Piasków , Jabłonkowa, 
Gułdowa, Mistrzowio, Łaz, Frysztaku, 
Bogumina, Ryohwałdu, Wielkioh Koń
czyc, Niemieokiej Lutyni, Goleszowa, 
W isły, Trzyoieża, Nawsi, Dębowoa, 
Dziedzic, Kostkowio, Simoradza, Mi- 
ohałkowio, Puńoowa, Stonawy, Ustro
nia, Mnisztwa, Bystrzycy, Sibioy, Ko- 
zakowio, Pruohny, Ż ikow a Górnego, 
Żukowa Dolnego, Szonyohla i Leszny 
Dolnej. Um yślnie wymieniam te w szy
stkie miejscowośoi, z których przybyli 
uozestnioy na walne zgromadzenie, aby 
dać dowód, jak gorąoo interesuje się 
ludność Szląska całego i zaohodniej 
Galioyi sprawą polskiego gimnazyum.

Niezwykłe wrażenie sprawili górale 
szląsoy, których kilkunastu przybyło. 
Zaraz na poozątku rozpraw jeaen z po
między nioh wystąpił, m ówiąo: Przy
byliśmy tutaj nietylko z dobrem sło
wem i seroem, ale też i z ofiarą, na 
jaką nas stać, aby już raz gimnazyum  
dla naszyoh dzieci zostało otwarte. — 
Rzekłszy to, położył na stół kilka reń
skich, a za nim towarzysze składali 
większe lub mniejsze kwoty

Odczyta! następnie ks. Świeży list 
prezydenta Moohnao kiego, nadesłany 
z kwotą 450 marek, złożonych we Lwo
wie przez Poznańozyków, zwidzająoyoh 
wystawę Kośoiuszkowską. Anonim na
desłał 50 marek. Za te dary zgroma
dzeni okrzykiem „nieoh żyją* podzię
kowali.

Nadesłano także kilka telegram ów ; 
między innemi p. Wojcieoh Bieohoński 
z Gorlio zatelegrafował, aby Szlązacy 
liczyli na pomoo rodaków, bo nikt im 
jej nie odmówi.

P. Filasiewioz odozytał kilka listów  
z żyozeniami. P. Kasprzak z Frysztaku 
przyrzekł oo roku większą ofiarę, jeżeli 
w 1895 r. zostanie otwarte gimnazyum.

Narady trwały długo, poozem uchwa 
łono następujące wnioski, postawione 
przez p. D inielaka:

W alne zgromadzenie w Cieszynie 
zebrane postanawia:

1 ) W szystkie możliwe poczynić kro
ki i przygotowania, aby w r. 1895 zo
stała otwarta pierwsza klasa polskiego 
gimnazyum w Cieszynie;

W tym oeln :
2) Zarząd Maoierzy wniesie petyoyę 

do sejmu galioyjskiego o stałą większą

dzo prawej, widzieć rzeczy takiemi, ja 
kierni są.

Otóż po długiem uśpienin w tym 
względzie, które poprzedza każde głęb
sze uczucie, zdawała sobe tego poranku 
należycie sprawę z swych uczuć, z sy
tuacji, w jakiej się znajdował'1, i z dro
gi życia, w którą bezwiednie zaszła.

Kochała 1 Bardzo, bardzo gorącem 
uczuciem, takiem jak zawsze pojmowała, 
że miłość być powinna, by była miło
ścią. Zdawało jej się, że całe jej serce, 
cała osoba, wszystkie myśli, należą do 
Emila i nie broniła się nawet przed 
tem uczuciem. Dlaczego jej był od razu 
sympatycznym i miłym, tak prędko dro
gim i najdroższym, nie pytała i nie 
wiedziała zapewne, bo wiedzieć dlaczego 
się  kocha, znaczy tyle, co przypuszczać, 
źe się kochać przestanie. Wiedz:ała tyl
ko, źe dzisiaj z wszystkich istot żyją
cych na świecie, on jej był najdroż
szym.

Wszak nie miała nigdy i mieć już 
nie miała uczucia głębszego, silniejszego, 
gorętszego od swego uczucia dla niego, 
a przecież... czuła, że było w niej coś, 
czemu z równą siłą przyszło się mie
rzyć z jej miłością. To „coś“ było jedy
ną rzeczą, nieco skomplikowaną w jej

ooroozną subwenoyę na utrzymanie gi- 
mnazyum, dopóki ono nie zostanie 
przejęte na etat rządowy;

3) W yszle depntaoyę do korony i 
przedstawi jej w memoryale krzywdy, 
jakie się dzieją ludnośoi polskiej na 
Szląska, z prośbą, aby monaroha pole
cił swemu rządowi, by gimnazyum pol
skie, któremu Macierz daje poozątek, 
wziął na swój etat i w następnyoh la- 
taoh otwierał co roku wyższą klasę g i- 
mnazyalną;

4) Zarząd Maoierzy opodatkuje 
wszystkioh Szlązaków na rzecz utrzy
mania gimnazyum, stosownie do ży
czenia wyrażonego przez nioh samyoh 
na walnem zgromadzenia;

5) wynajdzie stosowny lokal na g i
mnazyum;

6) obliozy szozegółowe koszta utrzy
mania;

7) poozyni stosowne kroki oelem po
zyskania odpowiedaioh sit nauczy- 
oielskioh;

8) oo miesiąo zdawać będzie Ma- 
oierz sprawozdanie z dotyohozasowego 
postępu sprawy we wszystkioh pismach 
polskich na Szląska i w Galioyi;

9) zwoła Maoierz zgromadzenie wal
ne przy końon stycznia lub na pooząt- 
ku lutego.

Ks. dr. Kopyciński
o reformie wyborczej.

Na posiedzeniu Kota polskiego z d. 
29 zm. przemawiał między innymi ks. 
dr. Adam Kopyciński w sprawie reformy 
wyborczej. Przemówienie to wielce za
służonego posła i kapłana opiewa :

Po przemówieniu p. Rntowskiego i p. 
ministra Madejskiego, którzy określili 
owo maximum  i minimum, po za które 
nie wolno wychodzić, nie pozostałoby mi 
nic iunego, jak zrzec się głosu, gdyż 
moje zapatrywania mocno owe ramy 
przekraczają. Ale nie uczynię tego, choć
by dlatego, by zaznaczyć, że poseł nie- 
powinien, przynajmniej teraz, gdy się 
rozchodzi o poinformowanie członków 
komisji wyborczej, krępować s ę grani
cami z góry mu zakreśiouemi. I dlatego 
przedkładam Kołu moje zapatrywania na 
obecnie obowiązującą ustawę wyborczą i 
mój projekt, jakby można nową ordyna
cję wyborczą opracować.

Zacznę od krytyki obecnie obowiązu
jącej ustawy wyborczej. Teraźniejsza or- 
dynacya wyborcza jest zawarowana cen
zusem podatkowym. Kto nie płaci przy
najmniej 5 złr. podatku bezpośredniego, 
jest już wykluczony od prawa wybiera
nia i wybieralności. Cenzus zaś ów jest 
niesprawiedliwy. Najpierw dlatego, źe 
interesa wielkiej większości ludzi nie są 
w Radzie państwa reprezentowane, i że 
owa większość społeczeństwa jakoby ani- 
ma vilis, o której bez niej prawa się u- 
chwala i ciężary podatków pośredaich na 
nią się zwala. Powtóre dlatego, że ci 
ludzie muszą płacić podatek krwi, podat
ki pośrednie i są obok kapitału drugim 
równorzędnym czynnikiem do egzysten
cji fabryk, przemysłu i rolnictwa po
trzebnym. Wreszcie są oni ostatnią pod
waliną społeczeństwa, a więc zasługują, 
by krom ciężarów przyznano im i pe
wne prawa. A trzeba i o tem pamiętać, 
że masy zadowolone dają spokój a  ioz- 
goryezone ruinę społeczeństwu. Nędza 
bowiem jest złym doradcą — a nędza

osobie, jedyną, której wyraźnie określić 
nie umiała. Jeżeli dotąd Karla Olsztyń
ska była uczciwą kobietą, nie miała w 
tem żadnej zasługi, dotądJbowiem uczci
wość jej nie była nigdy narażoną na 
pokusy. Po raz pierwszy w życiu dzi
siaj przychodziło jej wybierać między 
dwiema drogami i czuła z rozpaczą, że 
nie potrafi obrać tej, którą szły jej pra
gnienia i myśli, którą poszło jej serce. 
Na progu tego czarodziejskiego zamku 
zwanego szczęściem, żelaznymi kleszcza
mi trzymało ją to „coś“ nie jasno sfor
mułowane, czego przecież czuła się jakby 
niewolnicą. I to uczucie, czy idea, którą 
dotąd brała za rzecz zwykłą, tak jak się 
powinno brać każdy obowiązek, by go 
móc należycie spełnić, wydała jej się 
dzisiaj trudną, zaciężyła jej kajdanami.

Wychowana w domu i przez osoby 
o zasadach gruntownych może, ale chło
dnych, w których więcej było obawy sę
dziego, niż miłości Boga, nie miała tej 
wiary dziecięcej, wiary prawdziwej, je
dynej, od atórej wprawdzie odstąpić 
można, ale do której się zawsze powra
ca. Religia jej była naturalnym wypły
wem jej charakteru, a charakter przy
padkiem szczęśliwym, który się utrzy
mał. Wychowanie bowiem i życie mo-

jest nietylko materyalna, ale i duchowa 
i moralna. Ordynacya wyborcza jest i 
dlatego jeszcze niesprawiedliwa, bo w 
udzieleniu liczby posłów kraj nasz skrzy
wdziła ; nadto, bo gdy w miastach i 
wielkich posiadłościach udziela prawa 
bezpośredniego i tajnego głosowania, to 
w gminach pozbawia najspokojniejszy i 
najkonserwatywniejszy element tego pra
wa, dając mu pośrednie i jawne wybory.

Ordynacya owa jest nie na czasie, bo 
przez wrogą nam partyę liberalną i anti- 
kościelną została ułożona; bo obok bez
pośrednich i tajnych wyborów w mia
stach i obszarach dworskich, a pośre
dnich i jawnych w gminach istnieje ka
rykatura polityczna Izb handlowo-przemy- 
słowych z Jowym osławionym a nieuza
sadnionym przywilejem wybierania po
słów, którzy mają w Radzie państwa re
prezentować interesa najruchliwszej gru
py społeczn-j.

Jeszcze jedno stowo. Nie chciałem 
nigdy przemawiać pro domo sua, ale 
dzisiaj muszę. W Austryi są tysiące ka
płanów na wsiach i miasteczkach, pozba
wionych prawa wyboru, chociaż są naj- 
konserwatywniejszym i najwięcej wpły
wowym czynnikiem w społeczeństwie, 
chociaż pokończyli studya akademickie i 
opłacają bardzo wysokie podatki, dzięki 
szczególnej życzliwości p. Dunajewskie
go, który chciał cały kler katolicki zubo
żyć i potulnym rządu sługą uczynić, 
lllustracyę owej nędzy kapłanów podaje 
jedno z pism dzisiejszych. Otóż pro
boszcz katolicki inteligencją i podatka
mi prześcigający tysiące wyborców z 
miast może głosować tylko przy prawy
borach; rozumie się jeżeli wójt raczy 
go zawiadomić o godzinie wyboru a o- 
bowiązki w kościele, szkole, kauceLryi i 
u chorych pozwalają mu dłużej na przy
bycie komisarza czekać.

Może ktoś zarzuci, że przecież prawie 
wszyscy proboszczowie, a nawet i wika
rzy są wyborcami. Tak. Ale się to dzieje 
wbrew duchowi ustawy i zamiarom twór
ców tej ustawy i jest wyłączną zasługą 
duchowieństwa. Ale niech mi wolno bę
dzie podnieść jeszcze jedną anomalią, 
społeczeństwo dąży do_ powszechnych 
wyborów, i rząd chce roźszerzyó prawo 
wyborów. A przecież w Austryi a ja
skrawo w Galicyi, owo wiekami, trady
cją, prawem kościeluem i świeckiem u- 
święcone prawo, mocą którego kapituły 
mają wybierać biskupów, zostało zupeł
nie zdeptane. Nie ozyńcie kościoła słu
żebnicą możnych.

Przechodzę teraz do oceny wniosków, 
które się dotąd wyłoniły i oświadczam, 
że jestem przeciwny tworzeniu I z b  ro
b o t n i c z y c h .  Najpierw dlatego, że re- 
prezentacya jednego stanu w Izbach jest 
taką karykaturą, jak Izby handlowe; a 
następnie dlatego, że o wybory do Izb 
robotniczych tak małoby się troszczyli 
robotnicy, jakto obecnie czynią przemy
słowcy. Najniespokojniejsi agitatorzy prze
ważnie z plemienia Judy weszliby do 
Izb robotniczych, a z tychże do Rady 
państwa. Gdy przeciwnie przy wyborach 
w kuryi łatwiej przyjdzie robotnikowi ro
zeznać, czy o mandat ubiega się szal
bierz, czy też życzliwy mu kandydat.

Jestem również przeciwny owym za
patrywaniom, które się domagają ukoń
czenia pewnych klas przeróżnych szkól, 
jak chce p. Rutowski; lub ukończenia 
przynajmniej szkoły ludowej, jak sobie 
życzy p. Roszkowski, lub służby wojsko
wej, w myśl wniosku p. Hompescha. 
Wiadomo powszechnie, że obecnie jesz
cze jest wielu wójtów w kraju, którzy

gły go zupełnie spaczyć, tymczasem 
zamgliły go tylko. Podstawa, grunt, treść 
tego charakteru pozostały nietknięte i 
budziły się dzisiaj. Były one jasne i 
prawe, rozumiały co złe, a co dobre, a 
raczej, co szlachetne, a co podłe.

W innych warunkach Karla mogła 
się wyrobić na istotę zupełnie wyjątko
wą, w tych, w jakich ją życie postawiło, 
umiała się nie zepsuć. Tak jak w domu 
rodzicielskim żaden wpływ nią nie kie
rował, tak w małżeństwie żaden nią nie 
zawładnął.

Młodość przeżyła prędko, a raczej, 
zdawało jej się, że ją przeżyła, bo prędko 
i wcześnie straciła jej iluzye, te kwiaty, 
które robią wiosnę życia i młodość jego 
stanowią. Małżeństwo, jak wiemy, nie 
przyniosło jej ani szczęścia, ani miłości 
wszczepiło tylko bunt do jej serca, to 
jest uczncie, którem się rozpoczyna wal
kę z życiem, zanim nas ono nie prze
kona lub nie złamie.

Macierzyństwo oddało jej, przyniosło 
i zastąpiło wszystko, co jej życiu brako
wać mogło. Bałwochwalcze niemal przy
wiązanie do dziecka zrobiło ją pełną 
wiary i gorliwości. Uwierzyła, a raczej 
poznała dopiero i gorąco pokochała pra
wdziwego Boga, o którym wiedziała ż

czytać nie umieją, a urząd swój tak wiel
ce odpowiedzialny, i z tak rozgałęzioną 
agendą wzorowo spełniają. Dlaczegóż te
dy uczciwemu robotnikowi lub wieśnia
kowi odmawiać prawa wyboru do Rady 
państwa i karać go za to, że czytać nie 
umie, skoro dawne rządy zaniedbały bu
dować szkoły i między ludem krzewić 
oświatę. Po 25 latach, gdy nowa gene- 
racya, której dano już możność uczyć 
się czytać, dorośnie, tego rodzaju ostra
cyzm będzie na miejscu, bo będzie karą 
za zaniedbanie nauki.

Co do życzenia, by przyznanie pra
wa głosowania uczynić zawisłem od u- 
końezenia służby wojskowej, to powiem, 
że przypomina mi ono wyraźnie Bismar- 
ka, który twierdził, że kasarnia zastąpi 
kościół i szkołę. To może być ideałem 
Bismarka i tych, którzy proklamują pra
wo pięści, ale nie będzie ono życzeniem 
tych mężów, którzy oprócz owego „halb 
rechts“ chcą mieć społeozeństwo i wy
chowane i wykształcone w myśl komisji 
edukacyjnej, nakazującej tak uczyć, by 
jednostce było dobrze i innym z nią by
ło dobrze.

A zapytują dalej, dlaczego pozbawiać 
prawa wyboru syna, którego wdowa ma
tka reklamowała, i który choć nie płaci 
sam jeszcze podatku i czytać nie umie 
i nie służył, jako uwolniony mocą pra
wa, przy wojsku, dobrze zarządza mie
niem matki i rodzeństwa i za toż mie
nie podatki płaci. Albo czyż dlatego ma 
być ktoś wykluczony od prawa wyborów, 
bo ma tylko 27 cali szerokości piersi i 
nie jest za dosyć wysoki. Wojskowe 
nuntauglich“ nie jest jeszcze miarą zdol
ności do sprawowania urzędów i obo
wiązków społecznych.

Jeżeliby zaś ktoś koniecznie sobie 
życzył jakichś ograniczeń, to niechby 
postawił wniosek, ażeby nieżonaci, a mo
gący się żenić, od tego prawa zostali 
wykluczeni, jako pasożyty, którym dobro 
społeczeństwa na sercu nie leży.

Przechodzę wreszcie do przedłożenia 
Panom mego zapatrywania na ordyna- 
pyą wyborczą. Reprezentacja państwa, 
Jaką jest rada państwa, i reprezentaoja 
kraju, jaką jest sejm, powinna wyobaia- 
żać całe społeczeństwo i wszystkie jego 
stany ; czyli, do rady państwa i do sej
mu powinni być wysyłani posłowie wy
bierani przez powszechne głosowanie i 
delegaci wybierani przez izby wszystkich 
stanów i interesów społecznych.

Nie roznmię ja tego wyrazu „wybory 
powszechne" w obszernem, ale w ści- 
ślejszem tego słowa znaczeniu. Od wy
borów wykluczam niedorostków, kobiety, 
sieroty stojące pod władzą opiekuńczą, 
służbę, wagabundów, stojących pod ku
ratelą lub pod rozkazami pana lub go
spodarza. Interesa tego rodzaju ludzi 
reprezntuje ojciec, mąż, opiekun lub go
spodarz; w imieniu ich i za nich płaci 
podatki bezpośrednie i p iśreinie i zaspa- 
kają ich potrzeby towarzyskie, społeczne, 
polityczne i gminne. Te osobniki spo
łeczne muszą być wykluczone od prawa 
wyboru. Ojciec rodziny reprezentuje ca
ły swój dim  i on tylko może mieć pra
wo głosowania.

Ale oprócz jednostek w państwie są 
jszcze i grapy pewnych osób i interesów, 
czyli s t a n y ,  Takimi są: stan rolniczy, 
handlowy, przemysłowy, rękodzielniczy, 
urzędniczy, szkolny, robotniczy, ducho
wny i td. I  tego rodzaju interesa sta 
nów powinny być w izbach prawodaw
czych reprezentowane. Po części jest to 

już w obecnej ordynacyi wyborczej u- 
rzeczywistnione; gdyż w izbie panów

jest surowy, źe jest wszechmocny, ale 
nie wiedziała dotąd, że jest wszechdo- 
bry. Wdzięczność stawała się jej nabo
żeństwem, u kolebki syna uczyła się 
wierzyć, kochać i modlić.

Kiedy niebo, do którego poczynała 
się dopiero zbliżać, odebrało jej dzieci
nę, pozostała strasznie samą na tym 
świecie, z przekleństwem w sercu dla 
ludzi, z czemś przerażającem swą gory
czą i lodem dla nieba. W takich chwi
lach trzeba gorąco i silnie wieręyć, by 
nie zwątpić zupełnie, ona nie umiała na
wet się ukorzyć, a nie było w koło niej 
nikogo, ktoby umiał, to wzburzone ser
ce wstrząsnąć i do poddania nakłonić.

Czas, o którym mówią że goi naj
cięższe rany serca, przyniósł jej tylko 
pewne zobojętnienie, może nawet zapo
mnienie przebytych cierpień, kiedy wy
żej opisane przejścia jedne po drugich 
w nią uderzały, nie pozwalając dezerto- 
wać z placu boju, jakim jest każda 
egzystencja ludzka, tylko mniej więcej 
czynny brać udział w tych potyczkach 
uczuć, myśli i czynów.

(C. d. n)

wychodzi w
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stan domu panującego, magnatów, ksią- nie może dosyć dziękować za tę sy ^
iąt kościoła, uczonych i przemysłowców miłość która pan d®^° x pochwalić to 
jest reprezentowany ; zaś w sejmie za- czasach dla Głowy , usług religii
siadają wiriliści biskupi i rektorzy wszech- odżywienie Pam’«ci ,  y swe podziękowa
nie. Ale to za mało. W radzie państwa przez jego przodka. Zasyła  ̂ y
powinny być reprezentowane, — oprócz nie przezemnie za dar skiego bło-
posłów wybieranych przez powszechne serca jemu i jego ro Ramuolla*
głosowanie, -  L y s fk ie  najważniejsze , 0̂ w ień stw . M.

S  K w Wy d eg“ ° W 2 P0W'e' od d S e g o  już U s u  pozostawiał wiele do
Streszczając moje zapatrywanie o- Życzenia, z âłabł ^ T T z a -

świadczam. Wybory powinny byc naj- znajduje «< . dra MąjewBkillgll.
pierw powszechne, by każdy mający lat kładzi.s wo ^  !e.
24, wolny, me będący w służbie lub pod Nie wątp J Q zd/owia znakomitego twórcy 
kuratela, mekarany, bez uwagi na to, karskiej, »<.

«> .{■ &  . y *  V ?  A >  ™  •“ S t j  &  - « •wojsku, miał prawo głosowania. W laki n J Ui  • r . • • A.ir.rżawe„ J ur i y a nieiszei sesyi oferty wniesione na dzierżawę

F & g z s s z s F *  1 S -Aby atoli zdobycze wiekowe nie zo- powiatach politycznych; N^wórna Prze 
stał, na szwank narażone, aby interesu mysi, Rudki Krosno Mościska Skalał, Ka 
poszczególnych stanów nie u c i e r p i a ł y ,  łusz i  Gródek, w okręgach zaś ^ o w y * . .  
powinDy być wybory dokonane nadto Erysztak, Żmigiod, a ogw,  ,
przez pojedyncze stany związane w iz- ste. Podbuz, Krakowiec, Rawa ruska i Tu
bach, któreby znowu wybierały swych chów. . , (.„„„tiar.,, ks
delegatów. W taki sposób rada państwa Do księcia blskupa krakowakieg 
miałaby posłów i delegatów, ale dwa Puzyny wyjechała w medz.e ę z Krakowa 
rodzaje wybrańców reprezentowałyby pra- delegacja duchowieństwa, celem powtanu 
wdziwie potrzeby społeczeństwa. nowego zwierzchnika yec zy

« ’ • V ■ J F • • utrzy- homagium. W delegacyi tej przybyli do
ł _  i -  .  nJminiofrołnr

strumieniem“ Schillera, „Klątwę bardów" 
Burgera. W r. 1848 na życzenie opiekuna, 
wstąpił do służby rządowej, ale w lat parę 
usunął się od niej i oddał się z zamiłowa
niem gromadzeniu biblioteki, map, rycin, 
rękopisooów, oraz tłumaczeniu znakomitych
dzieł poezyi.

Pierwszym większym poematem przeło
żonym i wydanym przez Ba woro» skiego był 

Oberon* Wielanda (Lwów, 1853); poszły
“ • ' •  ̂ >j- TT— u Qu

S a t u k i  p i ę k n e .
Z teatru. Przywykliśmy w ostatnich ty

godniach widzieć amfiteatr zaw6ze przepeł
nionym tak, że wczorajsze pustki czyniły 
wrażenie jakieś dziwne, nowe, jak gdyby te 
pustki nie były dla Lwowian, z n a n y c h  ze 
swego zamiłowania dla sztuki, czemś zwy
kłem. A przecież wczorajszy wieczór można 
było bardzo przyjemnie w teatrze przepę■ ---1- Jnrlnnftłrtó-„Oberon* W ieianaa ^ w d » ,  jlo««v, t  D uu

następnie: Pielgrzymka Czajda Harolda" dzjd. pTo^am"'^ 7  /  "trzech jednoaktó-
(tamże 1856, dwie pieśni; całośc w ręko- wek ,  k w h  dwje A j  premierami, mógł
piśmie),• „Don Juan Byrona (1863, 1877, zadowolid najbaidziej /ą/nePg0 śmiech(1.
18 9 , razem cztery pieśni; całość w ręko- Wieczór rozpoczęła fraszka Uibańskiego 
piśmie). Przeważna częsó jego tłumaczeń nGdyby uie /  odegrana z humorem 
spoczywa dotychczas w manuskrypcie; jest przez p> Woleńskiego i p Stachowicz. Była 
tu mianowicie kilka mniejszych poematów ona jakby przygotowaniem publiozności na 
Byrona i bardzo dużo utworów W. Hugo, aerdeczne śmiechy, jakiemi rozbrzmiewał„ J a ra ra n a j  iarłnnattń-Bjrona i bardzo auzu uv»TVAVfT »». iłuhv,• u . HBlUCCauc bw iw u^ j
jsKo to: „Oręi , „Babunia", „Dwa odkrycia êa r̂ podczas następnie odegranej jednoaktó 
Gallusa , „Perełka , „Wab.k", „Torąuema* wj^ przekór*4 Przybylski. Tym razen 
da , „Czy się pożywią , oraz mnóstwo dro- da» nam Przybylski rzecz zupełnie różną od 
bniejBzych poematów. Z prac oryginalnych, ŷch pełnych uczncia obrazków, jak „Pier- 
prócz_ opisu „Odwiedzin u Mickiewicza" z wszy „Fotografia Jędrusia", „Bzy kwi- 
r. 1852, nic dotychczas Baworowski nie o- tną“, któremi tak podbijał naszą publiczność.

- . j  „ m,Qi. -™«Wr“ jest humoreską, ale taką szoze-- ł__

Gdyby moje zapatrywanie nie  „
mało się, to będę się stanowczo doma- Lwowa- ze strony kapituły: administrator
gał, najpierw wyborow bezpośrednich i dyecezyi ks. prałat Gawroński i ks. kan. 
tajnych w gminach wiejskich, następnie Foi; ze strony fakultetu teologicznego ks. 
powiększenia liczby posłów z gmin wiej- kan. prof dr. Pelczar, wreszcie imieniem

*  - * » ’ - - 1 1 — X  J „ 1« A n o ł l 1

X .  z u v < « ,  ________

głosił drnkiem. Zbiory, gromadzone z wiel- przekór 
ką skrzętnością mieszczą się w jedenastu r î swojską, pełną prawdziwego komizmu i 
pokojach, w tak zw. „arsenale Sieniawskich" tej właściwej Przybylskiemu prostoty, że 
we Lwowie, oraz w Myszkowicach pod Tar- publiczność ujęta i rozbawiona, gorącemi 
nopolem. Ze zbiorów tych, obfitających w oklaskami i

dowej szkółki, następnie nauczyciel w 
szkole normalnej. Znajdujemy go tam, 
w Paryżu, w 1834 roku. W tymże roku 
przeniesiony na wyższą posadę w Reiras, 
po dwóch miesiącach już powołany zo
stał do kolegium Henryka IV. w stolicy 
i do głównego zakładu naukowego wyż
szego St. Louis. Podczas swego nau
czycielstwa, wydał cały szereg szkolnych 
podręczników a zaprzyjaźniwszy się z 
głośnym wydawcą Hachette’em, oddał 
mu swe prace, w których cały cykl h i
storycznych, zjednał mu pochwały Aka
demią i zwrócił nań uwagę uczonego
świata.

Ożeniony bardzo młodo, zdrów na 
ciele i umyśle, otoczył się gromadką wła
snych dzieci, które umilały mu krótkie 

rzadkie chwile wypoczynku. Dzielny 
jednak ten kształciciel młodzieży byłby 
może zginął w tłumie, który przerósł o 
głowę, porwany prądem wieku zmarniał, 
stetryczał na stanowisku, gdyby nie to, 
że Napoleon III. niesyt zwycięstw i kie
rowania sprawami polityki, n e był za
marzył także o laurach... literackich. Za
mysł napisania życia Cezara,

XV ..

kilkakrotnem wywoływaniem
* I łl K l 03ŁHW*ł •“ * «

rzeczy- bardzo oeune, korzystało wielu uczo-|ftutora, o w a c y j n i e  p r a w i e  dziękowała mu za
„Kloniki Wa-1 wozorajszy jego utwór.nych j a osobno ogłoszono ; „aiuma, .. -  „ uauimj—,  j -D-

powskiego część ostatnia" (1874 r,), „Roz- Pomysł tej humoreski jest świeży i ory 
myślania o śmierci i nieśmiertelności przez ginąlny. Pan Pazurkiewicz, aby zrobić swej

ucłuj y m m  u .. .̂ j ___  Euthanazjusza",  „Żywot Tomasza Zamoy- małienoe na przekór, która całe życie jemn
skich, wreszcie zaprowadzenia dwóch proboszszów krakowskich: z I. dekanatu I skiego, przez Źurkowskiego Stanisława* (ro- robi na przekór, woale zręcznie podsuwa 
nowych kuryj, dla robotników fabry- ks. prałat J. Krzemieński, z II. dekanatu | ku 1859). jej myśl wydania ich jedynaczki za czela-

• - ■ ........................... ,—  j_   . . . .  - —
. j w j

25 lec le  urzędow ania obchodził dnia Ljujka Adasia w przekonaniu, że pani Pa- 
litrwiSatnr lwowskiej repre-1 ,„rViewiczowa. aby mu jak zwykle zrobić

za_„ „ poznał
go z Duruy’em.

W życiu swojem D... wydał tylko
u Hachette’a siedmdziesiąt ośm tomów 
prac historycznych niepośledniej warto
ści ; dwadzieścia ośm lat przetrwał w 
nauczycielskim zawodzie, a sześć lat na 
stanowisku ministra oświaty za cesar
stwa, który to czas przyniósł nieobli- 
czone korzyści dla zakładów naukowych 
francuskich.

Dla ścisłości i zachowania prawdy 
tej sylwetce pośmiertnej, dodać mu

szę, iż przekonania W. Duruy’a, chociaż 
szczerego katolika, były dość swobodne, 
a jego nowatorstwo w dziedzinie szkol
nictwa nie całemu duchowieństwu poszło 
do smaku. Kto jednak zna kler francu
ski, polemizatorski i wojujący ustawi
cznie, ten się wcale temu dziwić nie 
będzie.

Reformy Duruy’a mogły być przy 
silnym i stałym rządzie, zbawienne dla 
Francyi i nie przyniosłyby nigdy u- 
szczerbku wierze. D z iś , w szponach 
oportunistycznej a bezwyznaniowej w 
gruncie rzeczy rzeczypospolitej, ma ono 
twardszy orzech do zgryzienia. Na samo 
tylko potworzenie szkół wyznaniowych 
w Paryżu i w miastach, na akademie i 
propagandę religijną, jakby śród Koptów 
lub Zulusów — pękają rocznie miliony 
częścią przez wielkie rody Francyi, a 
częścią za pomocą składek dostarczane.

W ogóle wszystkie niemal prace zga
słego uczonego są pomnikowe. Wieje z 
nich prawość, jasność i dosadność po
glądów, ścisłość dedukcyjna i co głó
wne: nie ma w nich wcale tak modnego 
teraz... ducha niewiary.

Z dalekiego wschodu posyłam dziś 
cieniom przyjaciela mego narodu to ser
deczne wspomnienie.

Zygm unt Gr.

MW II J  U U i  J j  J UJU m  ̂   J * _ ■ .
cznych jednej, a drugiej dla tej reszty, ks. kan. dr. Julian u .ows ’• , •/ . szarszv""likwidator lwowskiej repre- ZUrkiewiczowa, aby mu jak zWy^ p '‘‘roui;;
która d5 tej t h . i l i  J e  m . p r .„ .  gloso- O poorsMchnem g O !» W M Q » 6»0< I bn. i* » “ !  T .« a rz„ t.»  L ej na pr„kór, ! •

będzie w Kole liter.-artyst. w pfątek d. 7. zentacy _____  a nłahViem. czego właśnie pan mał-wama.
Jeżeli ustawa dała w miastach pra

będzie w Kole liter.-artyst. w praiea u. .. pru„ivj. ------------  „
  --------    ł btu. poseł Wojciech hr. Dziednszycki. Po- ubezp. p. Zygmunt Sochacki, powszechnie, oberżystą Gołąbkiem, czego właśnie pan mai-

wo bezpośredniego i tajnego głosowania czątek o godz. 8. wieczorem. szanowany i łubiany. Koledzy jego urzędni- zonek pragnie. Oto raz w życiu „wykieruje
elementom niespokojnym, a nąwet w W dzień św. Mikołaja, 6. grudnia cy urządzili mu z tej okazyi piękną owacyę, swoją żonę ni " “ aifl oan

" -1 ' *------- —  ■ /.a Kari „i o ara nr ifaU li t.pracko-artvstvcznem ofiarowując ndres i pamiątkowy puhar, przy- Pazurkiewicz,

na fryca". Ale pomylił się pan 
Pazurkiewiczowa u-

I V  U  w  — --------

Bezwyznaniowy podmuch obecnej rze
czypospolitej, podręczniki n ebo-z zyka 
J. Ferrego, przy pomocy całwgo zastępuL  ->-77rr.iali nspniln-j .  reuegu, r -----r
żydowsko liberalnych nauczycieli, pseudo 
uczonych, zaczynających swe „Ave“ od 

Nip. ma Boira i nie ma jego wpły„Nie ma Bogaf ■ 'Uryn ó a; I £> 01 A --- zruinowały tyloletnią pra-

W  sprawie kosztów ponoszonyoh 
przez gm iny z powodu agend w poru- 
ozonym im zkkresie działania, przesła
ło namiestnictwo okólnik do w szyst
kich starostw, polecający im pouczanie 
i informowanie wójtów i  pisarzy, uła
twianie im sprawowanie ozynnośoi po- 
rnczonego zakresu działania a w szcze-

n w jtw ti  ----------  gólnośoi w  sprawach wojskowych. W
 ̂ ić p przewodniczącego radcy Hay- restauracji Stadtmiillera toastowali: pp. Jan Rzecz dzieje się « które iael 0 . • . końcu zaleciło namiestniotwo starostom,

mu, z losami Polski najściślej związa- derera trwało przeszło 1 l/s godziny. O go- Jordan, Bielański Wł., Ramnłt, Dworski i przemysłowców. Pyszne są figury, k biły w niej miłość rozsądną dla ojczy- aŻ0b ar8gUlowali odpowiednio cytowa
nemu, chłopu polskiemu. Powszechne dżinie 81/* wieczorem ndali się pp. przysięgli inni. Przybylski na scenę wprowadzi . U oj p poczucie własnej siły wobec możU- ^  oz{onk(j w zwierzchności gminnych
głosowanie stoi u drzwi społeczeństwa, na narady, które przeciągnęły się do godz. Ferdynand L angfort, właściciel biu- stwo Pazurkiewiczowie i oberżysta o ą , wego najazdu wroga i nareszcie rzuci y ^  pisarzy na termina do starostw lnb 
to tylko kwesty a czasu. Niechże nasz 101/, w. O tej godzinie ogłosił rzecznik ła- ra wywiadowczego, który wczoraj zastrzelił to typy, dalekie od karykatury, a kfaj cajy na kolana i w proch czołem wvznaozanie korni8Vi na miejson wedle
chłopek teraz nauczy się być obywate- wy prof. dr. Starzyński następujący wer- żonę swą, umarł w szpitalu. * *  .............. ieat „ okróc.en- y f^ ^ z a n ^  ao_
lam, aby go późuiej obce nam żywioły dykt: pp. przysięgli odpor:"',,,i“,i nft n?ta- antil
nie zbałamuciły. Patrzmy trz-źwiej na nie pierwsze: 12 głosami

w i a d o m o ś c i .

siać tego prawa najkonserwatywniejsze- sze rtsume
I * TV 1 I _ I  t i .i >ł Afoen tfmn'

to typj, biaiejŁie uu —— v 7 . . , maj ci»>*j **- ---------  - • 1 A ' ' w y miBwuuz^ w ^  j      0 
de- wy'Vof dr 'Starzyński 'następujący wer- żonę swą, nmarł w szpitalu. _ wyborne. Język, którym i >rze“ ^w^ ją’j ,e Przed uosobieniem desP°7 '7 tnia;<:7vmi moŻD0Ści w ten sP°8Ób, by
oły Jykt? pp. przysięgli odpowiedzieli na pyta- g r o m a d z e n ie  aptekarzy Galicyi doskonale podsłuchany • * ^ 7
„ i  ™  j u  i , .dbSa.,« . i ,  w - m ,  i 5 . u . » . s s i •  >■«- i”dvt ,T : , r « . . T 7 ^ ™ “ r Ł -- nle pierwsze: U  giuoami l>r*n , .— rJ- „Kuuumrj uu»vu..v

chłopa. On wie, co mn się należy i słu- drugie: 12 gł tak; na pytanie trzecie: 12 0 godz_ 10 rano w i07alu"sz”koły’farmaceu- się nadzwyczaj gładko i -  - -  p  Duruy zgasi SttponuD OBZn„ uz.głosów tak; na pytanie czwarte: 12 gł.tak; tycznej u,_ pańgka 22_ moru tam tyl6i 4e publiczność ciągle wybu- Qftd ,osami swej 0jczy nom ^  - - . - ,
na pytanie piąte: 3 gł. tak, 9 gł. m e, na /,m Iana nazwiska. P. Albin Forma- cha śmiechem. nukomicie zny- tak Jak sześć raie81 ĉy terau Pł ?;k i0h oreanów-- --------  “ ■ - - - • -------------------------------- „Na przekór" grane było znakomicie. nnl ^ n- J  mj nedzQe proklamacye bez- lon or8aQ0W-

sznie mówi, jeżeli podołam płacić tak 
olbrzymie podatki, służyć w wojsku, rzą
dzić w gminie i radzie powiatowej, dla
czego mi odmawiacie prawa, bym oso
biście, a nie jako prawyborcu, głosował.

Robotnikom fabrycznym też się nale
ży prawo głosowania. Na nieb spoczywa 
bogactwo państwa. Nie sam kapitał, ale 
kapitał i praca razem zespolona jako 
dwa równorzędne czynniki, dają możność 
kwitnięcia fabryk, przemysłu i rolnictwa. 
Jeżeliby zaś trzeba było coś ograniczyć, 
to tylko potęgę kapitału, który jest mar 
twym, bezdusznym, nie zna ojczyzny, ni 
państwa, ni społeczeństwa. Święte to

r * - c  - -     _
pytanie szóste: 12 gł. tak; na pytani* sió nek) oficyat działu rad , w Kosowie I „na przeaor- g*»u- , n pokazując'mi nędzne proklamacye bez-
dme: 12 gł. tak; na pytanie ósme: 8 gł. ZiBłenłł awoje nazwiBko Jr^ owe na .sta- P Feldmann jako gołąbek pysznie schara- ^  ’ fowc6w między młodzieżą szkolnąI kteryzowany, pani Gostyńska i p. Kusz o - rozrzucane ; ściskał rękę, zalecając je-1 o — __0 . ---------  n Walewski . , ,—  n ;llfrłft naszego | klub niezawisłych kroaokioh i słowień-

Jak z&grzebska Hrvatska  donosi,
.  ,  1  i   L  J  - 1 -  1  n l n m i i i A  -• n - * -----' _ _____

tak, z opuszczeniem słów „skrytobójcze i szv > k,u
przez żonę na osobie męża", oraz 4 głosy E on flgbat8. K urj. reestow

kteryzowany, palli   * _ rusiŁ ucauc *  ___
przez zouę ua u—  , - -  „  .    uległ kon- ski, jako Pazurkiewiczowie, p. Walewski dnakuaby^  n ie  w ą tp ił "o'jutrze naszego h u d  m e z a w i s iy ^
tak z opuszczeniem słów: *P^yczem wie- flskacie n  ^  Jak obehodzió roczni jako Adaś _  graIi z całą werwą i ciągle r0Jzpalal wiarę i żywił nadzieję! skioh posłów rayohsratowyoh (menale-
dział, iż ma być spełnione skrytobójcze m or- m  rozbioru p0ieki«” w  konkluzyi ośw iad- zb ie ra li oklaski. C órkę Pazurkiew iczów  g ra ła  J ’ z j iąoyoh do koalioyi) jeszoze d. 16. z. m.

czył się za składkami na gimnazjum cie- p. Nowicka i okazała wiele talentu artysty- * * wręczył klubowi rałodoozeskiemu me-
szyńskie. cznego. W ogóle panna Nowicka sprawia Cesarzowij do przed8ięwziaCia mozol- w ktbry m z całem oburzeniem

O pastwisko. Z Tarnopola piszą Dam wrażenie bardzo sympatyczne. I pannę y tT7nj,a trzech ludzi w je- uderza na stanowisko, jakie N arodm
pod dniem 3. bm.: Dziś o godz. 9. rano bickiej należą się także słowa r;‘v" oeasv wobec spraw
rozpoczął radca Reinworth resume w któ Na zakończenie odegrano

godzinie wpot ao rz w uuoj UgiUD,» . rem podnosił szczegółowo każdy moment Popławskiego i Gdańskiego „Pokoj do wy- 7 m cztowjekiem i CO się  o . „ -
skazujący Pinkasa Manna, Paraszkę Guupo- r0Zp raw yi pociem sędziowie p rzysięg li u d a li najęcia . Ten sam pokój wynajmuje pan wie c7iaPhetnvm za bardzo iib y  g łbw«y organ j»go stronniotwad.au  Helenie, .  ró .n .er .ó ... p.n **11' 00 do Kro-

derstwo."
P. prokurator oświadczył się za karą 

dla: Paraszki Gnapowej, Essiga i Manna
z § 136 u. k., dla Markusa Topfa zaś z 4 
138 u. k. Trybunał udał się na narady i o
godzinie wpół do 12 w nocy ogłosił wyrok, 1 podnosił szczegółowo1 ^    n/l4(ll/> TT i C

słowo Apostoła narodów: „Kto nie pra- wą i Eisiga Essiga na karę śmierci przez! 
cnje, jeść nie powinien", a tem samem powieszenie (w porządku wymienionym).1 
i głosować nie powinien. Nadejdzie Markusa T opfa  zaś na karę 15 miesięc/.ut-g" 
wkrótce czas, że ludzkość nie będzie mó- ciężkiego więzienia, obostrzonego postem co
wiła: „kapitał a praca", ale „praca a miesiąc. Wyrok ten wywarł na zapełniającej Wojtowicza na 7 lat ciężkiego więzień.-., -
kapitał." sa]o sadnwą publiczności wielkie wrażeni**. j nna Palucha na 6 lat, Stacha Oszusta na 1 ska i Kwieci s a* 1 —  - - . . -V.: _ . .  77 . R| * K* BC6rt

li do smiecuu. ..............  Ł znalazł wszystko: mró- . Rze°z tem godniejsza uwagi, ś e
ciem i humorem panie Gostyń- wczą pracowitość, skromność i wymagań menaieząoy do koalioyi kroaooy i s ło 
ńska; pp. Feldman i Traps/.o. żadnych. Uczony natomiast, cieszył się w ieńscy posłowie rajohsratowi byli naj-

korapozytnrskl p Al. Za aż do fatalnego roku względami i przyja- ’ J ------
a firode dnia 5  gru źnią nieszczęśliwego monarchy.• nrrocio nóźnieisz*

ItlM.ę, OaUUYłif pumivauuUvi  ----    . ______________  __
S i n  i 0'! Si? ini,e ,le b m ; HiSt0' Obrońca Paraszki Gnap, dr. Jakubowski, 9 Jat, Jana Oszusta syna Kazimierza na 5 ’  “ w n  - - - - - -  * źnią nieszczęśliwego u,
Jest tu mistrzynią Jak koscioł w pier- zgłosił zażalenie nieważności. Na wyjaśnię- Jat, Jana Oszusta, syna Jana na 4 lata, Jó- rzyokiego odbędzie się we środę dn g ł  krótkim też czasie późniejszy

*-  --------  “  •   “ . « . . .  n . . „ ,  2 » m  -  Mli D„m» » r .d B*g.. U»- M totolew .  F ,.D c ,i,»■ — ipo*nrya jest uu imauiYUią oaa aosuioi w p iei-| zgiosu zaaa kuk --- - jj - - -  i **•-**- 7 ' ’ "’' V l . l «  i f c p  Osznst na 2
wszych wiekach owo mancipium vile, ja - [nie p. przewodniczącego, ze skazanym | zefa Palucha n _  . . , — v.
kiem był niewolnik, uszlachetnił i w bi
twach za Cezara, którym w duszy gar

nie p. przewoauiełąorgu, *,c »s«wujm zeia ra ,uclJa uu M   “““ ~ — - “ , .  , ,
karę śmierci przysługuje prawo szukania iata ciężkiego więzieDia. Resztę o b w i n i o n y c h  *ony 1 utworów koncertanta orkiestralnycb

riził , „  i o  - , - w łaski u trenu, odpowiedział Essig: „jeślim uwolniono. Rozprawa skończyła Bię o godz. chóralnych, fortepianowych i pieśni, przed
V h 4 zgniłą Romę, pod wodzą ta winien, to będę wisiał"; głuchoniemy Mann g. wieczorem. Ojca zabitego i T o w a r z y s t w o  stawia się nadzwyczaj zajmująco i powinien

“  oebastyan°w, wakiył, bo tego zaś (któremu prof. Niedźwiedzki wytłuma- a9fekllracyjne odesłano zieli pretensjami na ze względu na to że są to rzeczy dla Lwo
. ..^ 4*ek się domagał; to i teraz ko- czył treść wyroku) i Paraszka Gnapowa, drogę prawa cywilnego we‘ ĉ'ą?D̂  ->ak najwięcej publiczności.- - -• u - L t . z - .  c i u g ę  p r a w a  c y w i l n e g o .  p a n n a  j ó z e f a  S z i e z y g i e r ó w n a ,  c h ó r  m ę s k i--------  ” " - .  .  1 Ta,

zaczął postępować wyżej i jeżeli jego 
dzieje Grecyi i dzieje Rzymu, zwróciły 
m ń uwagę uczonego świata — Napoleon 
ułatwił mu dostęp do najwyższych za
szczytów. Najpierw inspektorat paryskiej 
akademii, następnie inspektorat general- 

-  --i.łariAnr naukowych Francyi, a na-

żarliwszymi zwolennikam i młodooze- 
chów, a nawet gotow i byli przystąpić 
do zamierzonej przez młodoozeobów  
antykoalioyi słowiańskiej, juśoió po my
śli swojej, a nie Narodnich Listów. D zi
wnej, ale zasłużonej doozekał się  wdzię- 
oznośoi głów ny organ młodoozeobów, 
wszędzie i zaw sze wojujący „wzaje
mnością słowiańską.1* A tą „wzajemno- 
oią" i związkiem z młodoozeohami i 
niebyłą antykoalioyą słowiańską mydlą

~ ' - TT 1----------ściół rozbestwione masy uszlachetni i do zanosząc się Ód płaczu, upraszali obrońców I *  okazy 1 n ieszczęśliw ego ^ y p * ' r„Lutni*"i”  orkiestra gal. Tow._ mwłjjnegfl|J“ ^ ' k, a*d6“w“ nSnkowycŁ F fa“^ b  a na; I p ^ R o m a ń ^ u ^ ^ o '* i  łlałyczanyn  oczy  
spełniania obowiązków społeczeństwa na- o wstawienie się za nicoi do łaski cesar- dku> ktdry *darzył się 1 bm. w Prz,'“  ̂ • będą współdziałać. ’ muzykiem reszcie teka ministeryalua, spa y Rusinom I
kłoni. Udzielcie tylko znnełne.i swnhodv nbi„i podczas przedstawienia amatorskiegjb ^ znakomitym, uzna^ nl|,,„^rV swoie miedzy czonegft raz D0 razu* -• -zedstawienia amatorskiego, znakomjl uznaDyui ------

korespondent: Pogrzeb śp. ozjn- , r-rianinnowe utwory swoje, miedzy czonego raz po razu.
-  J l - r u -  . n f i  aio nrzv u- ,  orkiestrą. Zamówię- Zasiadłszy w pałacu przy ulicy Gre-• ..   y n rao n w ać  DO 12 g o d z in

kłoni. Udzielcie tylko zupełnej swobody skiej.
kościo łow i, p o s ta ra jc ie  s ię  o k a p e la n ó w  R ozpraw a skończyła się o północy. nam  naBZ * y u . I ŁUU“  z ork iestrą . Z am ó w ię -1 „ :6asin" ‘ °" ,i  n ra c o w a ć  'p o  12 god
dla ro b o tn ik ó w  fa b ry c z n y c h  i p rz y p o m i-  *  Izby sądowej. P rzed  try b u n a łem  s k i e g o ,  o f i a r y  w ypadku odbył s ę innem i w iel i • k sięg a rn ia  J a k u b ó w -J a e  le , * % w ie lk iem u  z g o rs z e n iu  sze fa

cie k a p ita lis to m  zasadę miłości b l i i -  sed ^ó w  przysięg łych  odbyła się dziś roz- dziale niezliczonych tłum ów  (ludności, n ja  „ a  bllety  przyjm uje ęg 1 d z ie n n ie , *â u £ { Hngl u c z o n y c h ... urzę-

■ii ■ — — ani k-ów ministerstwa.
I ni atvna M aryi Z B iarczewsKuu ii*cK *u « » - |CMcie nieszczęsnw cj i™ **"* . ■■■'* _nd'/aiu 1 1 - 1  1 a n ia u

wej k tó rą  p rokura to rya  państw a oskarży ła! ki Bię zdarzy ł je s t  ju ż  d rug im  ktoroW i I l i 2  J

o dzieciobójstw o, popełnione przez ud u szen ie | p rzed trzem a laty^_d»n° ^ ^ “ a^°vn n iak u  kw as

najcie

Nie lubię

óW A  wijr ■ _  Chleba się nie je darmo — ma-
francuskiego rządu, idącego wiał z swym dobrotliwym uśmiechem 
moskiewskie służby; brzy- ale i z nieugiętą stanowczością, gdy sięł “-1—  ^Aownoiu eiił t.pi trądem

, - . . .  - j., r„ .7. ~--j-j  l j niechętnych przy

rt- V. Z i ---- V - -1- - * * ‘

Pisma rosyjskie donoszą, że zacho
rował gen. Habler, pomoomk Pobiedo- 
noscewa i prawa tegoż ręka. Z ogło
szenia tej wiadomości wnioskować mo
żna, że niedalekie już są pewne zmiany.

Petersburski K raj w ostatnim nu
merze potwierdza, w stówach wpra
wdzie bardzo oględnyoh, wiadomość o 
niełasce, w którą papadł gen. guberna
tor wileński Orzewski.

całość 
ną tegoż

KRONIKA.
Lwów dnia 4. grudnia. nie, 4 tak), natomiast ws . w  * —  ---------------   .

potwierdzili winę Leszczukowej w kierunku chodłi % pam ięci. Pp. Żelazowski, Hierowski
Zapiski osob iste, w  stanie zdrowia niedania należytej pomocy noworodkowi. { j aworski grali bardzo dobrze; z artystów

dra Fr. Smoiki nad którym rozciągnął tro- Na podstawie tego werdyktu trybunał g^iatawowskich na wzmiankę zasługuje £  
skliwą opiekę lekarską dr. Krobicki, zaszło pod przewodnictwem p- radcy Lorenza za- ^ostrowski, który z wielkiem zrozumleiiiem
dziś lekki Doleriszenie. sądził Leszczukową ną półtrzecia roku cięż- i talentem oddał rolę Mazepy. Po przedsta-

= : t ż 8ię , r . 4wi0cie- puiarne kursaiaka w fvch dniach ° „ ! ? C» “ ad strat’ > Dl,ruy też zapr«wadz^ godziny obowiąz 
knwv w mróle oKa* -P świat nau- kowe gimnastyki w szkołach, powiększy*

-ł Afi‘L&jSi3„p;:ro- *k» «nośmiertne wsoo- wożytnych i zaprowadził naukę dziejów*  U  . ch o/ pobieżnie skreśl ć pośmiertne wspo- wożytnych . - - ; ^ h wyiszych.

^adJmo7'jakobya7 ^  ^ ię ^ a  emeryturę. Giiowski, obronę zaś wnosił adw. dr. Czaj- Modrz^ewskm^ ^  karozmarza w Wojsła-
Wiadomość tę sprostować musimy o tyle, kowski. RowurowskleffO by- ałnżvł nsrobek, z którego gospodarz komjtY administrator francuskiego szkol- cyalnych, drug J  dUteiro abv wciaeoać sze obrady nad usta ą P
że Simonowicz wyjechał wprawdzie do Sp. J  ^  ^ K y . ’ Wskutek tego przycho- w sobotę .wieczorem d. 24 zm. „średnie* n̂te Szuklje
Wiednia z takrm zamiarem, ale podania od- ciorys kreśli P łc urodził Bi§ w J do cz lych iwa4 między chlebodawcą przeuiÓ8ł się do wieczności. w n.'e t „;e m ieć dzieci w szumnie b r z m i ą - w s z y s t k i e * t awy odesłać

mego wcaie jeszcze me wniósł. Tłomaczt nu tor P Brodów położo- sł Podczas jednej z takich kłótni Nie mam w tej chwil, pod ręką da- konieczne m rkole2iaeh  ̂ |n e  p a r a g r a f y  projekty t _ . y .
Dr. Kniaziołucki, zaszczytuie znany ie- Kołtowie, nieaaiea -HaArtlftońskie- 7 (rni. ‘

Z Waszyngtonu zapewniają ze strony 
urzędowej, że Japonia odpowiedziała przy
chylnie na propozycje pokojowe, uczy
nione jej przez Chiny za pośrednictwem 
posła StaDÓw Zjednoczonych w Pekinie. 
Chiny muszą jeduak okazać chęć i mo
żność spełnienia swych obietnic.

Rada państwa.
(Telegram Ocu. Nar.)

W iedeń d. 4. grudnia.
W  oiągn dalszym wozorajszego po-1 ' “  — —  4maM/y rl a ]»

 ..........  _  . .  ."iloT,', klłryeh rodiice s
- 4teMW, „rodził . i ,  Jo ezjitjch zwad mi{dzj ohlebodawoj się do „letzno c ;. > , . .1 7 .. , .„ „ i .  mieć dzieci w szumnie b r tm iv l‘ — i .v »  »etaw7  odeśle,nośnego wcale jeszcze nie wniósł. Tłomacz i aut . ;agta Brodów położo-1 .»Mffa PodczaB jednej z takich kłótni j Nie mam w tej chw L p ę ą

Dr. Kniaziołucki, zaszczytnie znany le- Kołtowie, meda w 1 *
karz chorób dziecięcych, przyszedłszy po nym, z ojca -  - _>„łko wsnólnie ze zna‘ lderzył parobka motyką w jłow ę, ^ ^ 8° ®a | zgasł Jej

Józefa, żołnierza Napoleońskie-1 karczmarz
  uaiecjęcjcn, przyKieais/,j vuiuym, » głużbę wspólnie 16
dłuższej słabości do zdrowia, wyjechał dojgo, odbywając g ,  moi, vnnisarzem Ale 
Abbazyi, skąd uda się następie na Rivi 

Mianowania. Ministerstwo handlu

Podczas jednej z takich kłótni * _uniesiony gniewem, tak silnio n- ? ie : eJ- ? Ui. poa fla- koniecznie ------ ------- ------------------>bka motyką w głowę ie  go na nJ° , ® ?ac!e Q? ,ej,SCU. J “rodzenia, cycli zakładach (kolegiach) ' ne paragrafy projektu* s ę, ze go na ^  Jednak w 83 roku żywota,jPo sześć- Otóż człowiek tej miary i zasług, od do ponownych obrad do komis’ sie 7. widowni, zaimo- darozej. Po dłuższej dyskusyi
komisyi gospo- 

wniosek
do g0, odbywającego ilolrBan uerLji F»*------------„ .. „ . ____

erę komitym późuiej komedyopisarzem Aiezsan miejBCU p0j0żył trupem. _ Chcąc ukryć swą dziesięciu latach pracy dla ludzkości, a chwili usunięcm c.Y
za- drem hr. Fredrą, z matki Delicji z n . - zbrodniS) powiesił zwłoki parobka w szopie, „>Awnje dla dobra młodzieży. waj skromne mieszkanie przy ul. de Me- ten przyjęto. _„=-]o na-

hni. „„aZaVir.ii Włchowanie odebrał cudzozie^- w ten Bp0B5b stworzyć prawdopodobień- e Osobiście, z cichą zszdrością patrzę dicis w  łacińskim cyrkule, wprost ogro- Z porządku dziennego pr y ----- „ fl—v . j. i.’.i,oomhiirqkieffo. na 5 piętrzę. stąpnie pod obrady sprawozdanie tro
m isyi budżetowej o cesarskie

Odznaczenie. Pan ■ - - . .     . ----------    .......... ..........................................................................................................         rządzeniu z 24. lipoa 1894 r. do tyozącem
dzygorza Zaklika uwiecznił '   '   '   -ś« ti» o tt* i dla d o tk n ię ty c h

swego, Mikołaja z Miedzvffón , J u xnî uz,jgu*£iU łionrim, bzju-i-^-j -----------
, kanclerza  ̂Królestwa Polskiego za cia-|hr. Starzeńsklego, człowieka zacnego

mianowało Artura Slapę, elewem dla techni- rzeńskich. Wychowanie  ̂ językuI gJ^o^t^parobek sam sobleF odebrał życie. I T ty c h  szczęśliwych, którym umysł i d u  luksemburskiego, pY przezIm isyi b u d ż e t o w e j  o  cesarską  ̂ ^

f f l r  dyrekRy‘ P0Mt 1 te" gra' S ’c u s S ał° r Pot?m S S  i ^ | a W c a ł 1 = ^  akV J  eks 4s arPzowa( rządr ; Up ' *

sią wywiązała
m i n i s t e r  Baoąuebem,

.nie, aie wiaząc, iz wiesmaa ow Q(i przez ,aDiV'yT  hiask\7 aureoli “ całel tógłowiÓT'uie’ umieścił żadnego napisu brał i^ ^ ra w o zd a n ie  to przyjęto i tak 
—©w „„„Uleną n.roiesiwa roiBKiego za cza-iur. ohikuo».'6”i . „jeiubiącego _:„7am nie da się skłonić do. zatajenia pra- _  stanie przyćmić n:„K„„K Łnm;Qn „ ^  n:am’ poczem p nastąpm® sprawozdanie
aów królowej Jadwigi i Władysława Jagieł-jłego o rodzinę, ule ^  at̂ y poiskiej. Ucząc wd umknął z Wojsławia i mimo skrzę- tej pracowitej falan| ‘- yolu stawiam & — Usiądź pan tu, proseę — rzekł samo Prz^ dietow ej o przedłużeniu
ły, odznaczonego bullą papieża B o n i f a c e g o | nowszej płaszcza ht p isa k a  ^  poszukiwań Jandarmeryi dotąd me n y c h  p r a C O w n A o w  _ dla z uśmiechem -  ale będziesz me pier- ^ atnośoi zaliozek państwo-
K . z roku 1401 10. maja, medalem bitym się we Lwowie p u   ------- m ó g łU ^ r  r «ehwvtaó
w Paryżu, rysunkn śp. Matejki, roboty A. Jurgasa, ukradkiem niemal czytywać m g zdojaDO g0 schwy .
Romera, i obdarował nim wszystkie narodo- autorów polskich przed romantyczny o ,
we zakłady, muzea i zbiory, tak w kraju, których kształcił Bwój wiersz i język, w
jak i za granicą. śnie już bowiem okazywał zamiłowanie

Papież przyjął ofiarowany mu srebrny poezyi. Zapoznanie się z J. N. ^ a °̂,kB an 
medal i listem z 9. listopada podziękował 
w następującej osnowie: „Ojciec święty ode
brał list od Jasnego Pana wraz z załączo

nych pracowni--..wyżej, nad owych ojców ojczyzny. dla z uśmiechem — ale będziesz r
reklamy, polityków dla blaszki, ekono- wszy, lecz przynajmniej setny na tem terminów płatności zaliozek państwo-

fk  w  w a  n  ■w mistów... dla zysku. . . .  siedzeniu. wycb dla pogorzelców w Stryja.
A  Powiedzieć sobie: oto dałem krajowi Stary lubił otaczać się młodszymi od Następnie przeszła Izba do debaty

młodych, dzielnych serc i rozwi- siebie ; jako uczciwy i wykształcony, lu- szczegółowej nad ustawą karną, a mia-’ '  —  r»„i„vAo7 .Tałaii „„i nowicie nad § . 1 —8, w któryoh ma

“ ' a i tż uiowft j f i u * 4***'*** ” 0zeDr»ł pou-a»o —  ̂ r---o-— I ""'Wiktor Duruy mógł to w yŁJ“,'d " jfaj. I wię od dziecka do katów mojej ojezy-.l^ ok]a8k. Roszkowski występów*
pana na pamiątkę jego przodka Mikołaja Potem wziął się do tłumaczeń, 1 Komory. Initszego stanowiska, jako n
Zakliki z Międzygor*a, starodawnego kanele-Ijąc „Oblubienicę z  ̂ or̂  . nad| Odsyłamy g
rza Król:»twa Polskiego. Jego Świątobliwość I „Rycerza Toggenburg l „
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tu r la n ie m  kary śmierci. Kara ta jest 
cynikiem  obawy, że bez niej zbrodnie 
bfrflzo się mnożyć będą. W epokaoh 
poiityoznyob reakcyj i religijnych prze
śladowań kara śmierci najozęściej by
ła stosowaną. Lecz kara śmieroi nie 
odstrasza ani zw ykłych ani polity- 
oznyoh zbrodniarzy, i właśnie w oza- 
saob, gdy najwięoej głów  padało z ręki 
kata, najwięcej zdarzało się okrutnyoh 
zbrodni. Kara śmierci nie powstrzyma 
takie polityoznyoh i religijnych ru- 
ohói Obraża ona nczuoia religijne i 
oyWilizaoyjne, jak miłość bliźniego, mi
łosierdzie itd. Dziwi się więo, jak mo
że stronnictwo, które jest za najwię
kszym wpływem  religii na sprawy pań
stwa, byó właśnie za zatrzymaniem ka
ry śmieroi. Przy tej karze nie ma już  
sposobn naprawienia pomyłki sądu. 
Prowadzi ona do żdziczenia ludu. W 
wieln państwach jest już zniesioną, 
w Innyoh nie bywa już wcale, ohociaż 
prawnie istnieje, stosowaną. Wyraża 
więc nadzieję, że Austrya pójdzie za 
dobrym przykładem i zniesie karę 
śmieroi.

W iedeń d. 4. grudnia.
Dipauli swe żądania, które postawił 

na ostatniem posiedzenia Izby posłów 
oo do zwiększenia ilości mandatów po- 
selskioh z gmin wiejskich, założenia 
izb rolniczych i robotniozych, wniósł 
w  porozumieniu się z większością klu
bu Hohenwarta. Hohenwart od tych  
żądań nie odstąpi.

W iedeń d. 4. grudnia.
Na obeonej sesyi Izby posiów jeszoze 

przed świętami Bożego Narodzenia ma
ją byó załatwione: ustawy tyoząoe się 
akcyi upaństwowienia k o le i, ustawa o 
kolejaoh lokalnyoh, ustawa przeoiwko

Sijaństwu, ustawa o odpoczynku nie- 
zielnym, o sprzedaży na raty, wreszcie 

prowizoryum budżetowe; w przyszłym  
tygodniu będą się odbywaó posiedzenia 
Izby posiów codziennie.

Koło polskie.
(Telegr. „Gaz. Nar.“)

W iedeń d. 4. grudnia. 
Wczoraj odbyło się posiedzenie K o

ła polskiego. Przy generalnej debacie 
nad reformą wyborozą mówił Lewa- 
kowski i występował za ogólnemi bez- 
pośredniemi wyborami bez cenzusu in- 
teligencyi.

Następnie przeszło Koło do szcze
gółowej debaty nad reformą wyborczą, 
którą ogłoszono jako ponfną.

W i eden d. 4. grudnia. 
Na wozorajszem posiedzeniu po

w zięło Koło polskie następująoą uchwa
łę : Koło upoważnia ozłonl >w komisyi 
reformy wyborozej, żeby za podstawę 
obrad w zięli projekt reformy wybor
czej oparty na zasadaoh wypowiedzia
nych w  zarysach rządowyoh,

W  tym duohu złożył- p. P i n i ń s k i 
oświadozenie w  dzisiejszej mowie na 
posiedzeniu komisyi dla reformy wy
borozej.

H.
(Telegram Gaz. Nar.)

W iedeń d. 4. grudnia, 
tnaoya z powodu reformy wybor- 

jest łatwą, gdyż dotąd żadne-

go z przedłożonyoh projektów nie przy
jęto jako p odstawę do wpólnych trakto- 
wań stronniotw skoalizowanych.

Z jawnej debaty w Kole polskiem 
wynikła tylko różnioa zdań. Niewielu  
tylko posłów polskich oświadozyło się 
za wnioskiem Rutowskiego. Hohenwart 
dotychczas odrzuca wniosek i Rutow
skiego i rządowy.

Zdaje się nam, że wyrazimy zdanie 
wielu polityków klubu polskiego, gdy 
powiemy, że najstosowniej by było po
zostawić rządowi główne role, oo jest 
tem łatwiejszem, że zasady rządu są 
prawie identyozne z zasadami wniosku 
t. zw. Rutowskiego.

Hohenwart trwa w opozyoyi. Jak 
się dowiaduję, Hohenwart wzbrania się 
oiągle złożyć przed świętami stanowoze 
oświadczenie. Na ostatniem posiedzeniu 
klubu Hohenwarta postanowiono przy 
wyboraoh do subkomitetu reformy w y
borczej uwzględnić także młodoozechów, 
ponieważ i między nimi znajdują się 
umiarkowane elementy. Byłoby to w 
duohu mowy tronowej, w której oświad 
czono, że rząd liczy przy reformie w y
borozej na współudział wszystkioh ele
mentów umiarkowanych. Przeoiw do
puszczeniu młodoozechów oświadozyła 
się tylko szlachta feudalna.

Pomiędzy staroezeoham; i młodooze- 
chami rozpocząć się mają paktowania 
w sprawie reformy wyborczej.
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K ołom yja d. 4. grudnia.
Posłowie sejmowi pp. dr. Mikołaj 

K r z y s z t o f o w i c z  i Stanisław hr. 
D z i e d u s z y c k i  składali wczoraj 
przed lioznie zgromadzonymi wybor
cami z większych posiadłośoi sprawo
zdanie z dotyohozasowej działalnośoi 
poselskiej i o sytuacyi polityoznej sej
mu. W dyskusyi brali udział między 
innymi pp. Agopsowicz, Theodorowicz, 
Komierowski, Moysa i inni. Obeony na 
zebraniu poseł do Rady państwa dr. 
W i e l o w i e y s k i  złożył na odnośne 
zapytania krótką relacyę z obeonej sy
tuacyi parlamentarnej, jako też z roz
praw o reformie wyborozej, tooząoyoh 
się we Wiedniu. Zgromadzenie przy
jęło tak sprawozdanie swoich posłów 
sejmowych jak też i posła do Rady 
państwa do wiadomośoi i wyraziło im 
wotum zaufania i podziękowanie.

Wiedeń d. 4. grudnia.
Porucznik Edmund S ł o n e c k i  

Ignacy Fillenbaum otrzymali godność 
dodkomorzyoh.

Redaktor Gazety Lwowskiej Adam 
K r e o h o w i e o k i  zamianowany zo
stał radcą namiestnictwa extra statum

Sekretarz prokuratoryi skarbu w 
Czerniowcaeh Z w i s ł o o k i  zamiano
wany został sekretarzem rady sądu ob- 

-odowego w Przemyślu.
Prof. uniwersytetu w Graou S t r z y 

g o  w s k i zamianowany został konser 
watorem pomników sztuki i historyi.

W iedeń d. 4. grudnia.
Wczoraj odebrał cesarz przysięgę 

od tajnego radoy członka Izby panów 
hr. Oswalda Thuna.

Rieger przybędzie 10. bm. do W ie
dnia.

W iedeń d. 4. grudnia.
Przy wozorajszem losowaniu ture- 

okiej premiowej pożyozki, padła g łó 
wna wygrana na nr. 717.355, druga 
nr. 125,514.

W iedeń d. 4 grudnia. 
Wczorajsze zgromadzenie robotni

cze w salaoh sofijskioh, w którem bra
ło udział około 4000 robotników od
było się bardzo spokojnie. Przemawiał 
poseł Pernerstorfer i twierdził, że stron- 
niotwa koalioyjne mają ciągle nadzieję 
odwleczenia reformy wyborozej — te
raz to jednak jest już niemożliwe. Re
forma wyborcza jest dziś dla nioh me
mento mori. Wszędzie zdarzały się par
lamenty, które pomagały do urzeczy
wistnienia wielkich idei — tylko nie
w Austryi.

Książe Windisohgraetz dawno już
może podałby się był do dym isyi, ale 
koalieya trzyma go silnie za poły i nie 
zgodziła by się jeszoze, aby jego mini
sterstwo usunęło się. Oo do hr. Hohen
warta, który podaje s .ę  za takiego ja
kim jest w istocie, tj. feudalnym kle- 
rykalem, trzeba mieć dlań, bądź co 
bądź uszanowanie; za to zupełnie in
nego rodzaju uozucia żywim y dla stron
nictwa liberalnego, które szuka sobro- 
niska w feudalnem gnieździe rabusiów.

Ber li  u d. 4. listopada.
Jak Kallowitzer Ztg. douosi, mocą *m- 

nestyi carskiej unieważniono zarzą
dzone już wydalania niemieckich robo
tników i urzędników fabrycznych.

Według urzędowego doniesienia, krą- 
źowiec niemiecki „Arcona“ z kontradmi
rałem H offm annem , dowódzcą niemi ckiej 
dywizyi krążowców na wodacl wscho- 
dnio-azyatyckieh, przybył d. 30. z. m. 
do Czefu i tegoż dnia odpłynął ztamtąd 
do Taku.

Paryż d. 4. grudnia.
Trybunał tuluzański uchwalił prze

rwać rozprawę w procesie o zeszłoro- 
ozne malwersacye podczas wyborów  
do parlamentu, okazało się bowiem, że 
opróoz postawionyoh już pod sąd, 
przeważnie niższyoh urzędników ma
gistratu i prefektury, należały Jo tej 
sprawy osoby daleko więoej wpływowe 
(mianowioie sam prefekt Cohen, żyd). 
Śledztwo raa byó rozoiągnięte także 
na te osoby.

R zym  d. 4. listopada.
Dzienniki pochwalają w ogóle zarzą- 

dzeuia oszczędnościowe. Opinione i Diritto 
ganią, że reformy te zaprowadzone zosta
ły dekretami, i ubolewają, że prawa par
lamentu są coraz bardziej okrawywane.

Nędzę w nawiezonych trzęsieniami 
ziemi okolicach, potęgują straszliwe u- 
lewy.

Rzym d. 4. grudnia.
Sesyę parlamentu zagaił król uro- 

ozyśoie mową tronową. W mowie tej 
podniósł król, że w szystkie objawy w 
Europie wskazują na to, że będziemy 
mieli nadal pokój, gdyż nikt nie my

śli, ani nie odważy się naruszyć go. 
Ogólne współozuoie, wywołane śmier- 
oią oara, dowodzi, że istnieje pewien  
prąd sympatyi, łąoząoy narody i rządy. 
Nowy rząd potężnego państwa rosyj
skiego złożył już dowody, że dąży do 
ty oh oelów, które na długie lata je
szcze zapewnią spokój państwom euro
pejskim.

W  dalszym toku wskazuje mowa 
tronowa na reformy po ozęśoi już 
przedsięwzięte, a po ozęśoi przedsię
wziąć się mająoe, a mianowioie na re
formy sooyalne, reformy publicznych 
zakładów dobroozynnyrb, reformy szkol
ne, wreszoie na finansowe zarządzenia 
celem przywróoenia równowagi budże
towej i na wnieść się mająoe projekty 
ustaw oelem polepszenia oyrkulacyi pie
niężnej i kredytu, tudzież oałej sytua- 
oyi banków, mająoyoh prawo emisyi 
not.

W aszyngton d. 4. grudnia.
Prezydent Cleveland w  orędziu, wy- 

stosowanem do kongresu, ubolewa nad 
tem, że krwawa i uiszoząoa wojna mię
dzy Japonią a Chinami nie ustaje i 
oświadcza, że ohętnie poszedłby za 
każdą ws azówką, któraby umożliwiła 
Stanom Zjednoczonym spełnienie za- 
szozytnej misyi położenia kresu tej 
wojnie.

Czas odnowić przedpłatę!

Z w ojir c l M o - j a p M i i i j
Otrzymujemy następujące telegramy: 

fierno d. 4. grudnia.
Wedle Bandu, japoński minister woj

ny wydał rozkaz do armii, polecający 
ścisłe dochowanie przepisów konwencyi 
genewskiej (Czerwonego krzyża), do któ 
rej Japonia w r. 1882 przystąpiła, mia
nowicie co do postępowania z niezdol
nymi do walki przeciwnikami.

L ondvn d. 4. grudnia.
Nadeszły już szczegółowe doniesienia

0 zajęciu Port Arthur przez Japończy
ków. Miasto zajęte zost»ło fortelem. Do- 
wódzca chiński rozdał broń mieszkań
com, i po zdobyciu pierwszego fortu 
uciekł. Pomiędzy papierami gubernatora 
chińskiego znaleziono list chińskiego ofi
cera który za wynagrodzeniem ofiarował 
głowy, rę-e i nogi żołnierzy japońskich. 
Niepodobna opisać barbarzystwa i okru- 
cień,Łwa Chińczyków Admirał japoński 
It0 oprowadzał angielskiego admirała 
Freemantle ze 100 oficerami angielskimi 
w niedzielę po Port Arthur; ci oświad
czyć, że warownię byłoby niepodobień
stwem zdobyć, gdyby jej Chińczycy na 
80ryo bronili. Przed ostatnim szturmem 
uciekło 16 jenerałów chińskich z 1.500 
żołnierzami. Chińczycy uciekając rnbo- 
walj i zabijali kobiety i dzieci; Japoń
czycy pozwolili im ujść. Do portu do
stały się torpedowce japońskie i wysa
dziły w powietrze stojące tam, wojskiem
1 urzędnikami przepełnione parowce
c h i ń s k u

Do Port Arthur przybył parowiec to- 
wftrzystwa Czerwonego krzyża „Tunan®. 
Osoby, które przypatrywały się bojowi, 
wysławiają waleczność Japończyków, wy
borną komendę, tudzież świetne strzela
nie artyleryi Japończyków.

Zewsząd stwierdzają, że Japoń
czycy po "ludzku się obchodzili z u- 
ciekającą z miasta ludnością i z ranny
mi żołnierzami chińskimi.

L ondyn d. 4. grudnia.
Wrogi Japończykom Times donosi, 

że Japończycy wyrżnęli prawie wszyst
kich męzkiej płci mieszkańców Port Ar
thur, i straszliwie obchodzili się zwła
szcza z jeńcami wojennym i: dusili ich, 
płatali a niektórym brzuchy rozprówali, 
a to z powod", źe ludność cywilna strze
lała do Japończyków. Minister japoński 
wyraził ubolewanie i zdumienie z powo
du okrucieństw swoich ziomków.

była silna mgła, zresztą cała doba była 
pogodną.

Barometr opada.
Stan baromelrn zredukowany do pozio

mu morza był dziś o 12tej godzinie w po 
ładnie 768 mm.

Prognoza na dobę d. 5. grudnia br. 
(od północy do północy). Wiatr będzie co 
do kierunku zachodni, o średni j prędkości 
2 m.sek

Sred"ia temperatura doby pozostanie 
około — 2°C, niebo będzie lekko zachmu
rzone, a względna wilgotność powietrza 
około 85%.

Opadu nie będzie, pogoda.

Wiadomości giełdowa.
Lwów, dnia 4. grudnia 1894.

Akeye za sztukę : Kolej gal. Karola Ludwika 
od 200 zł. m. k. 215*50 do 218*50. Kolej Lwaw.- 
Czern.-Jasska po 200 zł. w. a. 286*50 do 289*50, 
Banku hipotecznego po 200 zł. w. a. 440*— do 
450*—. Banku kredyt, galic. po 200 zł. w. a. 
—*— dc 215*—.

L is ty  zastaw ne na 100 zł.: Banku hipot. ga 
5°/0 los. w *0 lat. 101*1 do 101*80. 5%  z 10°/ 
prem. 110*— do 110*70. 4 '/,%  h w 50 lat. 
100*— do 100*70. Banku Krajowego 4Yj %  los. w 
51 lat. 100*10 do 100*80. Banku krajowego 4°/0 
los. w 57 lat. 96*50 do 97*20. Towarz. kredyt, gal. 
ziemsk. 4% (I. emisya) 98*— do 98*70. 4%  los 
w 411/, lat. 97*30 do 98*—. 4%  los. w 56-lataoh 
96*80 do 97*50. 4*/*% 1°«- w 52 lat. —*— do

Obligl za 100 zł.: Galic 'unduszu propinaeyj- 
nego 4%  96*80 do 97*50. Buków, funduszu pro- 
pinaeyjnego 5%  101*70 do —.—. Kom. bankn 
Krajowego 5°l0 w. a. II. em. 102*00 do 102*70. 
Pożyczka krajowa 6*/o w. a. 10-5.50 do —*—. 
4,/j°/o 100*00 do 100*70. 4% z roku 1891 96*— 
di 96*70. 4%  po 20 koron =  100 zł. w. a. z 
roku 1893 96*z0 do 96*90.

L osy: Losy miasta Krakowa 27*— do 2 9 —, 
Losy L iis ta  Stanisławowa 45 — do 49*— .

M onety. Dukat cesarski 5*84 do 5*94. Napo 
leondor 9*85 do 9*95. Półim peryał 10*15 do00*00 
Rubel rosyjski srebrny 1*33*— do 1*35*—. Rubel 
rosyjski papierowy 1*34*00 do 1*36*75. 100 marek 
niemieckich 60*' ó do 61*25.

Wiedeń d. 4 grudnia.
(Telegram Gaz. Nar.)

Po zamknięciu giełdy południowej notowano: 
Kredyty 397*25 węgierski bank kredytowy 
494*50, anglobank 179*—, lSnderbank 280*10, ko
leje państwowe 390*—, lombardy 109*25, elbethal 
275*25, akcye tytoniowe 231*75, alpiny 107*60, 
renta majowa 100*05, węg. renta złota 123*67, 
węgierska renta koronna 98*05, austr. renta ko
ronna 10C*— losy tureckie 71*75, unionbank 
314 50, marki -*—, ruble —*—.

B e rlin  d. 4. grudnia.
(Yelegram Gaz. Nar.)

W c/oraj wieczorem notowano na giełdzie: 
kredyty 240*40 (398*50), lombardy 44 50 (108*62), 
węgierska enta złota 100*80 (123*72), węg. renta 
koronna 221*50 (135*45). Cyfry podane w n*\ .a- 
sie (—) oznaczają porównawczy kurs wiedeński 
tz. Wiener-Paritit.

F ra n k fu r t  d. 4, grudnia.
(Telegram Gaz. Nar.)

Wczorajsza giełda wieczorna: Kredyty 323*37 
(397*27), lombardy 90*37 (108*68), węg. renta 
złota 100*75 (123*87), węgierska renta koronowa

Dziś dnia 5. grudnia: 
św. Amfjłakia.

św. Saby. —

M f t d e s ł a n e .
(Za tę rubrykę redakoyu odp»wi*<i»)

I D e z v t 3 7 - s t a ,

Dr. B. Kaczorowski
były uczeń szkoły berlińskiej 

przeniósłszy swój długoletni zakład 
dentystyczny

*  W iednia do L w ow a
ordynuje

p rz y  ul. Sykstuskiej I. 23
(stara poczta) parter

od g. 9— 1 przedp. i od 2— 5 pop.
W niedziele i święta od 9—12

Dla ubogich, chorych codziennie 
amhulatoryum 

od 8 —9  przedp.

Przyjechali do Lwowa.
dnia 4. grudnia.

Hotel Centralny. E. Boudi, G Miinz, 
E Last, C. Weill, L. Finker z Wiednia, 
Wierzchleyski z Kaparowic, S. Marin z 
Brzozowa, dr. J. Dłużyński z Krakowa, B. 
Widajewicz z Woleniowa, Z. Krynicki z Kry
nicy, P. Treter, J. Dwernicka z Topolnicy. 
H. Renzer z Wiednia, E. Singer i D. B. 
Didonak z Buczacza, Fischer, L. Frisch, H. 
Sperber, L. Weiss, P. Zucker z Tarnopola, 
J. Dobrodzki z Nadwórnej.

Hotel Zoria. L. Cieóski z Okna, A. 
Gorayski z Moderówki, Wł. Węiyk-Rudzki 
z Podola ros., M. Tustanowski z Obrzesińca, 
H. Gruszewski z Krosna.

Mamo, prawda, że na g w i a z d k ę  do
s t a n ę  z n o wu  d o p e ł n i a j ą c ą  s k r z y 
n e c z k ę ?  Podobne pytanie zadaje wiele 
dzieci swym rodzicom przed świętami, a 
ostrożniejsze z nich dodają nadto: Ale pa
miętaj mamo, numer musi być taki a taki, 
a na pudełku musi się znajdować kot wi ca ,  
ponieważ inna skrzynka nie byłaby stoso
wną do moich dwu kotwicznych skrzyneczek. 
Sprawa ma się rzeczywiście tak, jak się o 
tem dowiadujemy z ślicznego cennika firmy 
F. Ad. Ri c h t e r  & Cie.  we Wi e d n i u ;  
dlatego też i my zalecamy czytelnikom pe
wną ostrożność przy kupnie skrzynek budo- 
alauych. Byłoby to doprawdy bardzo nie
przyjemną rzeczą, gdyby dopiero na same 
święta musiano się przekonać, że kupiona 
skrzynka nie jest jedną ze sławnych kotw i
cznych  skrzynek budow lanych, lecz 
b e z w a r t o ś c i o w e m  naśladowaniem; za
pewne byłaby wtedy znaczna część świąte
cznej radości dla wszystkich straconą.

Wśród gwiazdkowych podarunków zaj
mują sławne kotwiczne skrzynki budowlane 
p i e r w s z e  mi e j s c e ;  kto ją widział u 
znajomych, kupi ją zapewne i dla siebie, a 
kto już jednę posiada, ten p o w i ę k s z a ć  
ją będzie co roku dopełniającemi skrzynka
mi. U żadnej innej zabawki coś podobnego 
nie jest możebnem; przeciwnie takowe pra
wie bez wyjątku wszystkie stają się już po 
krótkim czasie bezwartościowemi. Kotwiczne 
zaś skrzynki budowlane pozostąją w najlep
szym stanie przez długie lata i dlatego są 
one ze względu na trwatość, n a j t a ń s z y m  
podarkiem.

„Nowi prenumeratorowie otrzymają bez
płatnie początek powieści 

S Z A Ł O Ł T B  S E Z 3 C ^ . “ .

Biblioteka powieściowa
miesięcznie 40 centów — 8 arkuszy — drukuje 
obecnie powieść „Przeciw prądowi®. Marrenne.

«•* NIEZMIERNY WYBÓR!
Do łaskawej uwagi

Tegoroczna

sprzedaż świąteczna
w składzie

D . L E S S N E R
ofiaruje szanow nej P . T. Publiczności 
nadzwyczajny wybór w szelakich towa 
rów  po cenach z powodu P )żego 
N arodzenia wyjątkowo nisko ozna 
czonych. Do przejrzenia tysięcy 
sztuk m ateryi zaprasza P. T. 

szan. Publiczność

D. Lessner 
w Wiedniu.

Kaszmir podwójnej szerokości . . . .
ękne materye letnie podwójnej s z e r o k o ś c i  

Sukienko podwójnej szerokości •
Bardzo piękno jedwabne materye letnie podwójnej szerokości 

Materye wełniane podwójnej szerokości . . . .
Szewiot podwójóej szerokości . . • • • •  

Szewiot pepita podwójnej szerokości . • . •
Krepon c z y s r o  wełniany p o d w ó j n e j  s z e r o k o ś c i ,  dawniej 75 ct. teraz 

Czysto wełniane materye modne podwójnej s z e r o k o ś c i  

f  Foule c z y s t o  wełniane podwójnej szerokości 
J  Materye kamgarnowe we wszelkich kolorach, podwójnej szerokości

m  | nHnn i., rlnhrvm ca t,linku. 1 2 0  ctm. szerokoi/»i

20 c t .

*  O- ,
Loden w dobrym gatunku, 120 ctm. szerokości 

Letnie materye pepitowe, czysta wełna, podwójnej s z e r o k o ś c i  

Piękne czysto wełniane materye w  kratki podwójnej s z e r o k o ś c i  •

Materye kamgarnowe z  jedwabną nń*ią, podwójnej s z e r o k o ś c i  •
Materye czysto wełniana w najlepszym gatunku, 120 c t m .  s z e r o k o ś c i ,  dawniej zł. 1.35  ̂ teraz 

Sensacya! Czarne materye czysto wełniane, 180 ctm. s z e r o k o ś c i  . . . .

Sukno trykotowe godne polecenia, podwójnej szerokości • • • • • .
Letni kamparn ślicznie wykonany, 120 ctm. szer., dawniej zł. 1.60 teraz . .

Szewiotyna (Crepe cheviot) najleyszy gatunek, 120 ctm. szerokości, dawniej zł. 1.70 teraz 
Sukno damskie, czysta wełna, 100 ctm szerokości . . • * * * . .  

Sukno damskie, dobry gatunek, 120 ctm. szerokości .
Piękne materye na tureckie szlafroki z jedwabiem, 100 ctm. szerokości 

Czarne materye wełniane (i 1* ijehirte), podwójnej szerokości 
Czysto 1 rb. Lewantyny, nowe wzory . . . . . .

Zefir do prania
Zefir krepowy do prania (piękne wzory) . . . . . .

Prześliczne francuskie batysty, daw nie j 60 ct. te ra z  .
Koton barchanowy i flanelowy w niezliczone wzory . . . . •

Czysto jedwabne czarne materye (broschirte) . . . . . .
Pougis (czysto jedw.) w 4 d e s e n i e .........................................................................

Fulary jedwabne w niezliczone d e s e n i e ...................................................................................

. meter 30 i 35 c 
meter 38 ci. 

meter 40 ct 
meter 40 ct. 

meter 40 ct- 
meter 42 ct. 

meter 45  ct, 
meter 4 5  ct. 

meter 52 ct. 
meter 52 ct.

meter 62 ct.

meter 82 ct. 
meter zł. 1.05, 1.40 i  1.85 

meter p0 35 . 40 , 52, 60, 75, 72, 80, I zł. itd 
meter po 20, 22 , 26, 28, 30  i 32 ct 

meter po 20 i 35  ct - ’ 
meter po 26, 35, 52 i 60 ct.

1 meter 33  ct. 
meter 13, 19, 24, 28 ct.

meter zł. |.|5 
meter zł. |.|0 i 1.45 

meter 4 5  ct.

meW  65 ct 
, . meter 65 ĉ .

eter 65 ct 
mei 75 ct. 

meter 75 *t. 
meter 72 ct. 

meter zł. | i  | . | ( )  

meter zł. 1.2 $ 
meter zł. 1.25

1 D. Lessner, Wiedeń1

wyMr
najlepszych 
najnowszych 

towarów modnyi
po niezwykle nisklcl 

cenach.
D la  p r o w in c y i

próbki
i  i l i o . s t r o T T r a n e

katalogi świąteczn
gratis i franko.

M o ż liw ie  n isk ie  cen^ 
U z n a n a  rzete ln o ść !

VI. Mariahilferstrasse 83.
sutereny, parter, mezzanin i pierwsze piętro. 

Założony 1874 r.
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Ucznia
któryby ukończył najmniej cztery 

klasy gimnazyalne

poszukuje
kseęgamia katolicka

Dra I  U D . MAKOWSKIEGO
w  K r a k o w i e

JARZYNA
jubiler i złotnik

we Lwowie, plac Maryacki
poleca swój bogato zaopa
trzony skład wyrobów ju 
bilerskich, złotych i sre
brnych po najniższych 

cenach.

K t o  s i ę  c b c e  ż e n i ć  !
Mieszczanin czy szlachcic, który choo 

się ożenić odpowiednio do swego stanowi
ska i do swoich stosunków, powinien za
żądać projektów małżeństw, z pisemną 
wskazówką do zawarcia znajomości, o d : 
Mariage Company, B udapest, Cosmorl- 
s tra s se j4 , za nadesłaniem 3 0  et. w mar
kach listowych. (W zamkniętej kopercie.)

D R O B N E  O G Ł O S Z E N I A  p « cencie od yrazn

f  EŚNICZY egzaminowany, kawaler, lat 
U  30, poszukuje posady na ordynaryę. 
Obeznany jest i z gospodarstwem rolnem. 
Zgłoszenia pod adresem : „Leśniczy Szan
cer, Gawrzyłow.a poczta Dębica.'1 400

D IE C E  ŻELAZNE od złr. 3-— do 40-— 
*  przystawki do pieców od 00 et. do złr.

P ea P ta tr  C hrzastow ski, bandel 
zelazny we Lwowie , p'ae Kapitulny 1 (na
przeciw katedry)

1 /K U P N Ill L ITEW SK I zawsze goręcy 
w cukierni Czesława Fzneidera, ulica 

■Batorego 32 naprzeciw gimnazjum Fran
ciszka Józefa. 411

l u i  o sta tn i m iesiąc w ysprzedaż. Za
’  poł ceny mate je wełniane i jedwabne, 
a płótna i szirtingi o 25% niżej cen fa
brycznych. Całe urządzenie sklepowe do 
sprzedania w handlu pod firma Wilhelm 
Sydorwe Lwowie, hotel Europejski.

korzenne i mąetne sprzedaje 
najtaniej Albin Solecki, ulica Wałowa 

1. 11 we Lwowie. 417

LEŚNICZEGO kawalera poszukuję. Zgło
szenia adresować do Zarządu dóbr w 

Lataczu, poczta Latacz. 420

J7LO ZETY  POKOJOWE 8, 14, 18, 22
n a n k f r ^ f  HUl u 4' 16’, 18 1 wyżej. Ka 
5 fi-5fi 7 .-9naiQl A Wanny nasiadowe 
Pnu*nw? • ’ E 'dety dIa Pan 5. 6, 7, 8
ieULi r - wyrobow metalowych Z. 6o- 
ÓClcki Lwów, Kopernika 7. 3 9 5

rE 0 T E R SK I Bednarskiego,
S  Ł t a* kieg° 1 2 ’ przyjmuje zamówienia na zaprawianie podłóc tak na 
jjHejscujak i na prowincji.

2 S L°oW,A X E .,P 0 K 0 JE  na « asa<uzszy, o ile mozbwe z ntx7v-
nianX s o «  dwUp ° f b’ l»««ku.ę. Zsłosże- 
wej“ Lwów 10 1 Qya nGazety Narodu- 
- 404

I nnn tu*ek niekiejonych z doskonałej 
l .U U U  francuskiej bibułki po złr. 1 1 
wyżej, poleca fabryka F. Niiałowski Lwów. 
Przy odbiorze ń.OuO sztuk , poczta franco.

/A N C E L A R Y A  Biura wywiadowczego 
V Lwów, Ohorążezyzna 6, poleca wszel

kiego rodzaju służbę. 414

I PT EK A  w Ropczycach do sprzedania. 
\  Wiadomość ustna u w łaściciel w Ko
łomyi. 415

jN SE K A T Y , ANONSE do wszystkich 
I dzienników przyjmuje i ekspedjuje Centr. 
Biuro ogłoszeń, Lwów, Kopernika 11

I ^ o c e  n a  k o n i e
w pąsowe i czarne pasy, własnego wyro- 
hn, z owczej wełny, Lwałe, po złr. 6'50 
Sprzedaje Dwór Łapszyn, Brzeżany.

g O O O O O O O O O O O  O O  O O  O O O O O O O O O

§  P o d a r i e  §M E W ,
Książeczki do nabożeństwa

w c e n ie  od 20  c t. do 3 z łr .

M e d a l ik i ,  o b r a z k i , r ó ż a ń c e ,  w i t r a ź y k i , p a m i ę t n i k i ,  

a lb u m y ,  p a p i e r y  l i s t o w e  w  p i ę k n y c h  k a s e t k a c h  i t d

kASY OGNIOTRWAŁE
z c. k. uprz. fabryki Poleera i Spółki 
dostawcy dla ck. rządu poleca najtaniej 
Szymon Degen, Lwów , Jagiellońska 13. i

ł y ż w y

para zł
„Halifax“ dobre . . 1.25 
„Halifax“ z stalowemi 

nożami . . . .1 .8 0
„Halifax“ z azerokie- 

mi nożami . . . 3.25 
„H alifai1* niklowane

d o b r e ........................3. -
„Halifax“ niklowane 

z szerok. nożami 5.— 
nHalifax“ systemu

Jackson Heynes“ 4.50 
„Halifax* damskie 

nieniklowane . 1.50
„H alifai" damskie ni

klowane . . . . 3 .— 
„Merkur" albo „Hol-

vetia“ ....................... 2.20
„Merkur" albo „Hel- 

vetia“ damskie ni
klowane z szerokie- 
mi nożami . . . 6.—

„Jackson Heynes“ ni- 
klowar.e . . . .  6.50 

Łyżwy żelazne z rzemykami . . . 0.90
6232 poleca

P IO T R  C H R Z Ą S T 0 W S K I
handc-1 żelazny we Lwowie pl. Kapitulny 1 

(naprzeciw katediy.)
Za doskonały wyrób poleconych 

łyżew daję zupełną gwarancję.

poleca 6 27

D la s ta rszy ch  i m łodszych

MĘŻCZYZN
P r e p a r a t y  o d m l a d n i a j ą c e

n ad lek a rza  sztabow ego D r. M tlllern ,
SLorządzone podług przepisu lekarskiego 
i przez lekarzy z dobrym skutkiem uży
wane i polecone przeciw wszelkiego ro
dzaju stanom  o słab ien ia  powstałych 
skutkiem ro z s tro jen ia  ne rw ó w , ta j 
nych grzechów  m łodości i w yuzdań 
zaczem id/ie nerw ow e osłab ien ie  ko 
ści p ac ie rzo w ej, oraz n e rw ow e drże
n ie  rą k  i nóg. Poleca się szczególniej 
jako środek wzmacniający przeciw o s ła 
bieniom nerw ow ym  i w yczerpan iu  
s i ły  m ęskiej (Im po tenc ja). Cena z do
kładnym lekarskim przepisem użycia 
3 złr. 10 ct., pocztą o 25 et. więcej. 
Skład tych wypróbowanych preparatów 
S t. G eorgs-A potheke, W ien, Y/t ł łe -  

z irk , W lm m ergasse, 33, 
dokąd wszystkie pisemne zamówienia 

adresować należy. 6157 
Skład w e Lw ow ie w aptece p. Mi- 

ko lascha . ____

0  W i n c e n t y  K u c z a b i ń s k i  §
1  w e  L w o w ie , u l i c a  K a r o l a  L u d w ik a  3  Q

O O O O O O O O  0 0 0 0  0 0 0 0 0 0 0 0  0 0 0 0 0

U H - v ' l l l i riia ,*u l a r ó w ' r e n i . t j  z m ó w ,  i r j t a e j j  p l . r s l o w y c b ,  I n f lu -  
/> o ie s c i ,  r»D , o p a r z e ń ,  n a g n i o t k ó w .  o d g iY o tk ó w  p o m i ę d z y

.p a lc a m i i o d m r o ź  ń  , t a ń s z y  o d  w s z e lk ic h  in n y c h .  5961

(Wymagać własnoręcznego podpisu.)

D r .  G 0 1 i s ’ a

uniwersalny 6117

proszek do potraw
1 ^ 1  , (w prow adzony w ro k u  1857).

Do nab yCany środek poma^rtjflcy traw ienia.
Da yeia prawie we wszystkich aptekach i drogueryach Austro-Węgierskiej 

monarchii.

Kâ 08 małpg0 Pudelka 84 ct., dużego z łr . 1  26 .
protokołow ana^61? 0 Powinno być opatrzone pieczątką „D r. Gi)lis‘ł i zamkniąte 
Należy • ™arftą, następnie etykieta z podpisem: Dr. Józefa Gólis następcy, 

wyraźnie żądać: „D r. G o lika  u n iw ersa lnego  p ro szku  do p o trą w“ .

Wyłączni producenci (od roku 1868)

Józefa Golis’a Następcy
Wiedeń, I. Stepliansplatz G (Zwettlhof). 

R o zsy łk a  h u r to w n a  i d ro b n a .

Najtańsze miejsce zakupna.
Znakomite uznane 6232

humpoleckie pakłaki
z  w - l u y  o w c a c j

iSchafwoil-Loicn) mianowicie pakłaki ce
sarskie, p-kłaki myśliwskio, zielone, bru
natne, d rap , oliwkowe, Pruschflame efek- 
towe, podw.-jn- pakłaki, szewioty, tudzież 
modne m atcr-o na ubrania 1 czystej wełny 
owczej na pł iszczę cesarskie, haweloki, 
kurtki, płaszcze deszczowe damskie 1 na 
ubrania męskie rozsyła ściśle, rzetelnie ze 
swego obfitego składu na sztuki i metry, po 

cenacli fabrycznych

KAROL KOCIAN
sprzedaż sukna i pierwszy magazyn roz- 

syłkowy w Humpolec (Czechy).
Firma odznaczona na wyslawach krajowych, 
w Wiedniu, P radze, Filipopolu tudzież na 
wielu wystawach prowincjonalnych. Tysią
ce uzuań do przejrzenia. Próbki opłatnie. 

Rozsyłka za zaliczką.

W a s e l i n ę ,
Lakier na skó "y. Czernidło Da 
skóry, Lakier matowy ua, u- 

prząż, Pastę do czyszczenia 
m e ta lu ,

G ą l D k i .
S k ó rk i irc b o w e , B a to g i ,  S z c z o t
k i d la  k o n i, s z c z o tk i do pow ozów

OSI,
poleca 

FIRMA HANDLOWA

W . G zopp
Lwów, Żółkiewska 2.

Otwarty list
Jo naszyci Szuranych odbiorców i e  Lwowie i na prowincji.
Jwoe m3 nmt!en'0ne towary sprzedajemy po zadziwiająco niskich cenach jak dtugo zapas starcay 

•uounycn mułów dla n >*ń i 1-9.A 1-RG _ 1 o . . luli., i 4 ««» afAJ t.kanirrth nift dnikowanurtl
1C00

  0 M dla pań i dzieci 1-20, 1 50, — 2,

2*20,Bdo ^ t 4Z“ ych dla f MI i dzieci po 1 -20, 1-80, 
205M-flanelowych^, sukiennyth b|uzek na jesień i zimę

l ^ bS i r k Óhin0Tyeh, 2'50’ - *  l t -•k hinidlaja lepszv „ ,.tunek —-75 , 2-25, do — -4

moo Konfekcya dla dzieci.
IMD “ E J ł r K i S f i l 1' ,  r'-’ ' f  “ ł  1 » ” S I'*®. 2-80. 
3000 1 Wyiei ‘ czyk0w ? sien 1 zimę od 4 złr.

po *80**|f_.®h ł o y ków szystkieh wielkościach » — d i  wyzt

watażki k a ,̂Czególne nowości:
^kBWlMkl^gTace “ uńskieKw m T 1® ?tm *kle 1 dileolane, 
Pończochy, p a m ó le  c o L n  ni?ne ’ Jedwabn*> chustki, 

szlafroki k « ? ZU> bh!ze l edwabne I wełniane 
n a d ..,ł.  v okl’ kM »yumy i negliże. ’

7 właśnie we wielkiej ilości 3 uzupełniają sie

BzciejLól niejsza t n r i o i S  HeDDle imm 1 o iazy jna  w oM iiale
5 0 0 0 k a a  ’ ^ a P  1 i w a n ó w ,

,kaP «oły po 75, 1-20, 1-90, 2-50.4000 kun na r ” Lu > r a u i łSO, 2-50.BfJ; K“P na łóżka po 2- 2-śn s- u-ćn >
300 garniturów „Lonvre“ niłA si ’ Z , ' ł  ° ’ V—•» oir. e na łóżka, składających się z dwóch

kap na łóżka i 1 na stół, tkanyoh nie drukowanych, 
wszystkie 3 sztuki razem 5 złr.

200 garniturów „Bourett" tkanych, składających się z 2 kap 
na łóżka, 1 na stó ł, wszystkie 3 sztuki razem « • - ,  

_ j wyżsi.
3000 sztuk’ portjer w różnych barwach po 25, 120, 150, 2 

1 wyżej.
900 par flrunsk koroakowyoh zawsze składających się z 2 

części 1-25, 1-50, 2-— i wyżej. ,
300 kołder i  wełnianego atłosn we wszystkich barwach po

5-50, 6 50.
200 prawdziwych kołder podriżnyoh (Jioera) 2 metry dłu

gich 3-50, 4-50, 5 75, 6'75.
1000 koców flanelowych w najlepszym sratunkn, 2 metry 

wielkie po 2*80, 3*50.
500 dywaników pod i nad lóika po 1-50 i 2-—. strzyżone 

po 2-5C. 3—  i wyżej.
300 dywanów na  ścianę o deseniu perskim, w kwiaty lub 

figury po zł. 4 '—, 5‘—, 6 —, 6-50 i wyżej.
80 dywanów salonowych I koóclelnyoh przed o łtarz. 3 me

try długich, strzyżonych 22 złr.
200 dywanów do pokojów Jadalnych 2‘50, 3 metry wielkich 

do 6 złr.
300 dywanów pół-tnlonowycb 6-26, 7‘— i wyżej. •
1000 resztek chodników 8—10 metrów złr. 2'50 i wyżej.
400 prawdiiwych, długich chińskich skór kozich, natural-

nych 5‘50. Skórki Angora 2 '— i S ™.
Derki do podróży 350, 5 —, 6 '—, z im itacją skóry tygry- 

siej 7-50 i wyżej.
Dywany salonowe we wszystkich rozmiarach po 5 '/i metra

W sze lk i • ’•-------- L “W°°n <U-; P#t|ery 1 flrtnkl koroakswe aż do najlepszych sort.
z prowincji nadsyłane zlecenia załatwia się najsumienniej i jak najrychlej.

2 ^ ^ 2 ^  ̂  ^  najgłębszym szacunkiem 5563

fo jZyiŁn  a n  Ł o n m r e  we Lwowie, plac Kapitulny 3.

J D x .  I P s a . r s I k : !
adwokat krajowy, przesiedlił się

d o  T a r n o w a
mieszka i ma kancelaryę na I. piętrze w 
nowo odbudowanej kamienicy naprzeciw 
hotelu krakowskiego,, plac Sobieskiego 5 

w  T a r n o w ie .  625

Znacznie zmniejszy raty hipoteozne,
ten, kto przeniesie niespłacone reszty
pożyczek tabularnych na

n o w y  p l a n  u m o r z e n i a !
BUższych informacyj w tej sprawie 

jakoteż w sprawie zaciągania poży
czek hipotecznych (nowyeu, lub kon- 
wersyjnych i dodatkowych) niemniej 
kupna i sprzedaży dóbr I drzewosta
nów udziela ageucya 6249

Juliana T o p o ln ick ieg o  
L w ó w , a l i o a  P a ń s k a  1 13.

Majątek do sprzedania
o 2 mile od Lwowa , skąd mleko eodzien 
nie do miasta się odstaw ia, z dworkiem 
murowanym , z sadem i ładnym parkiem 
stawkiem zarybionym, z inwentarzem ży
wym i martwym, w cenie wcale umiarko
wanej. Bliższei wiadomości udzieli p. Asz- 
keoazy, ajent dóbr we Lwowie, ulica Ko

pernika 8. 6245

KASY
stare i nowe sprzedaj 

4688 najtaniej
EM IL W EINER
Wian I., Salziho i.atse 4

NOWY WYNALAZEK

» > r ; x o ń &
ED. PiNAUD!
M ydio.............................. h VlX0RA
E ssen cy a  d la  c h u s te k  h l’!XGi?A I 
W oda tu a le to w a . . . .  h 1' i x o r a |
P o n jad a ........................... a  l’IX0RA |
O lejek   h l’IX0RA
P u d e r ryżow y t  l'IX0RA
Kosmetyk .....................  h l’IX0RA

37, Bonld de Strashourg, 37

Linoleum
najlepsza i najtrwalsza

e m a l i a  d.o p od .łćg -
w y sy c h a  w 1 5  m in u ta c h

wynalazcy SCHINKEGO w  Wiednia
jedyny skład dla Galicyi u

0. T. ffincllera Syna
w e  L w o w ie .

P 9 * Wszelkie inne wyroby są na
śladownictwem i nie są godne u- 
wagi.

W 7 dniach
można osiągnąć najczystszą i naj 
ładniejszą płeć, wolną od piegów, 
plam wątrobianyi h , wągrów i in 
nych plam skórnych przez użycie 

znakomitej nieszkodliwej

Ambra crńme
Dr. ChristoiTa.

Dostać można w zielonych zapieczętowa
nych oryginalnych słoikach po 80 ct. (po
cztą 1 zł.) Skład we Lwowie w aptece Z. 
Buckera, w Krakowie: W iktora Kedyka, 

Eugeniusza Hallera. 6212

ALIC3EMA
w yp rób ow an y  i n i e z a w o d n y  środek  

do w yt ęp i e n ia  raz na  za w sze

grzyba domowego.
Aiichenia nie tylko już rozwiniętego grzy
ba , ale również i jego zarodki niszczy i 
zabija, przezco stanowczo zapobiega i chro
ni budynki od dalszego możliwego poja
wiania się tego niszczącego pasożytu. Ali- 
ohenia nie zawierając w składnikach swych 
żadnych j-idowityoh pierwiastków, jest dla 
ludzi najzui ełniej nieszkodliwą, a nawet 
o tyle korzystną , że powietrze wyziewami 
grzyba w mieszkaniach zatrute, i niezli
czoną ilość mikroskopijnych zarodników 
w sobie unoszące, najzupełniej oczyszcza 

i odświeża.
K ilogram  40 c t . ,  opakowanie oddzielne

Jan Ihnatowicz
pierw sza k ra jo w a  fab ry k a  chemlczno- 
kosm etyczna w e Lw ow ie odszezegolniona 

10 medalami zasługi i 2 dyplomami 
uznania.

Sklepy własRe : we Lwowie ulica Koper
nika i. 3 i ulica Halicka 1. 21, w Krako
wie Sukiennice 1 20 i w Czernioweach

Rynek 1. 1.

* * * * * * * * * * *  * * * *  * * * * *  * * * * *
**
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Masa podłogowa
francuska prawdziwa

je»t do nabycia  jedynie  ty lk o  n

ALOJZEGO HUBNERA
w e  L w o w ie ,  R y n e k  I. 3 8 .

*  U w a g i: Ponieważ pod nazwą „Masa francuska" bywa sprze-
*  dawany wyrób podrabiany, a który całkiem przawdzi-
*  wej ma y francuskiej nie zastąpi , przeto się przed
y  zakupuem tejże ostrzegs. 6222

* * * * * * * * * * *  * * *  * * *  * * * * * * * *
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Najwiąkszy wyb6r i najtańsze źródło do zakupna
PORCELANY, SZKŁA,

m ajolik i, fajansów, szteingutów, nakryć stołow ych
x  c h i ń s k ie g o  s r e b r a  1 A l p a k l ,

r o z m a i t y c h  p r z y b o r ó w  m e t a l o w y c h ,  d r e w n i a n y c h  i in n y c h
potrzebnych do gospodarstwa domowego, 

i ozdobnych przedm iotów do dekoracji pokojów.
JEDYNY SKŁAD PRAWDZIWYCH

ROSYJSKICH SAMOWARÓW WOR0NC0WSKICH
i oryginalnych angielskich

F I L T R Ó W  D O  W O R Y .
C eny stał© — m o ż liw ie  nojn iźs/.e . **§ 6230

LURBAINE
FrancosKiB T w arz, n t e p c z e i  Ba życjfl w Paryżu

(założono w roku 1857).
Stan z dniem  3i. G rudnia 1893

W  mocy będące ubezpieczenia . . . .  frk. 360 milionów 
Ogólna kwota fnudnszu gwarancyjnego . . . frk. 90 milionów
)V u rzędzie pJfitniczym c. k. ministerstwa deponowana spe

c jalna rezerwa dla austryackiej filii w austr. złotej 
wspólnej rencie . . . . . .  złr. 588.000.

Dyrekcya dla Austryi: Wiedeń, Wahringerstrasse 2.
Ajencya główna dla Galicyi: 6125

Towarzystwo bankowe I kantoru wymiany 
S c ł i e l i e n t > e r g  c f c  K r e y s e r

we Lwowie, plac Halicki 1. 1 .
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F i b i c h ,  S t r a s z e w s k a

Fabryka nafty w Lipinkach §
Hallem salonową naftę Dezsloczeństwa 8

po cenach i warunkach najprzystępniejszych.
Łaskawe zgłoszenia przyjmuje i załatwia

D y rek cya  fabryki w Lipinkach
poczta w miejscu. 6176

OOOOOOOOOO OOOOOOOOO oooooo

Ces. król. uprzywilejowana

JULIUSZA MIKOLASCHA
N A S T Ę P C Ó W

JAKÓB SPRECHER I SPÓŁKA
poleca najprzedniejsze roswlisy, lik iery , sław ne wódki 
polskie, starą starkę, rumy krajowe Jako też I zagraniczne, 

koniak, śliw ow icę itd.
Jedyna fabryka w kraju, wyrabiająca bezwonny spirytus i

alkohol absolutny
10%oo d° celów leczniczych. 4964

S k ła d y  dla miasta Lwowa: 
ulica Kopernika 1. 9, w handlu W go E. Riedla plao 
Maryacki i w głównym składzie wód mineralnych 

ulica Karola Ludwika 1. 9.

((ntwicziiu skrzynki
dotychczas uio zostały jeszcze prześcignięte: 

stanowią one najmilszy podarek gwiazdkowy 
dla dzieci nad trzy lata. Nadto są one tańsze, jak 
każdy inny podarok, ponieważ tr w a ło ś ć  ic h  ,_ 
w y n o si w ie le  la t ,  a  i po tym czasie dają się 
joszczo dopełniać i powiększać. Prawdziwo

kotwiczne skrzynki budowlane

o m  P0I0RH Y
we Lwowie, ulica Karoia Ludwika I. 11

S K Ł A D  M E B L I
i  pracownia tapicersba

poleca w łasne wyroby tap lcersk le, m eble z drzewa orze
chow ego, dębowego itd., m eble gięte i  że lazne, lustra,

karnlsze itd.
Przyjmuje przerabianie mebli i materaców, tudzież opakowania mebli.

są je d y n ą  z a b a wk ą ,  która wp wszystkich 
krajach doznała niepodzielnego uznania
i pochwał i która od wszystkich, co ją 
znają, z przeświadczenia cu raz dalej po
lecana. bywa. Kto jeszcze nie zna lego 
jedynego w swoim rodzaju środka do 
ząjęcia i zabawy, niechaj sobie ezoiu 
prędzej sprowadzi od podpisanej firmy pi 
nowy, bogato it!us‘.rowany cennik i '
niechaj przeczyta pomieszczono tam hapdzo pochlebne dohrozdania. —
Przy zakupriió trzeba wyraźnie żądać : kotwicznych skrzynek budo
wlanych Richtera i odrzucić energicznie każdą skrzyneczkę bez fabry
cznej marki kotwicy jako nieprawdziwą; kto  bowiem zaniedba tę prze
strogę, ton może bardzo łatwo dostań j eano z bezwartościowych naśladowań. 
Prawdziwych kotwicznych skrzynek Ludo wlanych można dostać po cenach: 
35 kr., 70 kr., 80 kr., f> złr. i wyżej

S M T  w e w szystkich lepszych, linndlnch zabaw ek.

Nowość! Richtcrowskie zabawki w cierpliwość: Jajko Kolumba, Uśmierzyciel, 
Ćwik, Rozweselacz, Pitagoras itd. Nowe zeszyty zawierają także s^yaoce 
ząjmująco zadania do podwójnych za' av.T.fc. Cena każdej zabawki 35 kr. 
Prawdziwe tylko ze znakiem k o tw ic '

F .  A.cL. F t7 .o y .ite r  <& C l e . ,
Pierwsza austr.-weg:., ces i król. m e ir* . ń.liryk* skrzynek budowlanyeh. 

Wiedeń. I.Ulica NihelnnR-n 4. RudnistaC Ńorvmbor,;a. Olten. Rotterdaw. LondynE.C.,
 ........................  , Nor' York.
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Dla mężczyzn!
Najpiękniejszym wynalazkiem obecnych czasów jest bezsprzecznie g ilw a - 
nlozno-elektryczny aparat do samoistnego u żyo la , który w osłabieniach 
siły męskiej zawsze okazywał się baidz.o sknteeznym. Lekarze wszystkich 
krajów polecają go gorąco. Bardzo łatwy i prosty sposób użycia. Nosi się 
niewidocznie w kieszeni kamizelki. —- Oplg p rz y rz ą d u  darmo. — 
W zamkniętych kopertach za nadesłaniem 10 et. w markach. Do nabycia u 
właściciela c. k. przywilejn, i  wynalazcy J .  A ugenfeld , Wien, I. Schuler- 

r  strasse 18.

4629

Wydawca i odpowiedzialny redaktor Platon Kostecki. Z drukarni i litografii Filiera i Spółki.


